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L. 31.

W  Wiedniu: p. A. O p p e l i k ,  Wollzeile Ner 22
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de Lodi N. 1, tudzież wszystkie urzędy pocztowe 
w kraju i za granicą.

. Prenumerata liczy się tylko od Igo kaidego mie
siąca.

Uprasza się o wczesne nadsyłanie pieniędzy pre- 
numeracyjnych i wyraźne wypisanie nazwiska i miej
sca odbioru, a jeżli można o nadesłanie dawnego 
adresu drukowanego.

Cena „CZASU" za granicą, ogłoszona jest w ty
tule każdego numeru.

Z prenumeratą „Czasu" można także przesyłać 
prenumeratę na P am iątkę dla rodzin pol
sk ich  w kwocie złr. 5 cen. 50.

Kraków 3 kwietnia.
Ukaz z 12 marca znosząc granice, ad- 

ministracyę, zgoła wszelką traktatami odrę
bność Królestwa Polskiego, zostawia niena
ruszoną jego nazwę, a przynajmniej pomija 
ją  milczeniem. Znosi ją  niejako w dopełnie
niu ukazu p. Katkow pisząc w swym mo
nitorze MosliowsJcija Wiedomosti taki ustęp, 
który na przytoczenie zasługuje:

Tak więc otrzymują gubernije warszawska, lu
belska lub radomska jedue i te same instytucye 
polityczne co gubernije nowogrodzka lub moskiew
ska. Ustaje przeto dwuznaczne stanowisko kraju, 
k t ó r y  s i ę  K r ó l e s t w e m  P o l s k i e m  n a z y 
w a ł .  Jest on od dzid dnia w moc nstawy orga
niczną częścią wielkiej całości, i z nią nieroze- 
rwanie połączony na zawsze. Widmo ustępuje 
przed rzeczywistością, a faktyczny stan rzeczy 
wchodzi w swoje prawa. Królestwo Polskie jako 
państwo odrębne w połączeniu z carstwem rosyj- 
skiem było fałszywem położeniem. Sytuacya ta 
była owocem wielkodusznej polityki w swych dą
żnościach, doświadczenie jednak wykazało, że cel 
chybiony. Ożywiała tylko narodowość, o której 
historya wyrok swój wydała, i utrzymywała ją  
na rozdrożu między życiem a śmiercią w wie
cznej ze skonem walce. Albo zupełna niepodle
głość, albo zupełna assymilacya: wszelkie połowi
czne stanowisko byłoby zgubnem i niemożebnem 
jak  uczy doświadczenie. Wszystkie rozporządze
nia, jakie od roku 1864 wydano w celu zupełne
go zjednoczenia Królestwa Polskiego z Rosyą, a 
do których naturalnie i ukaz z 29 lutego należy, 
powstały z konieczności politycznej i zmierzają 
do ubezpieczenia Rosyi. Są one zarazem dziełem 
oswobodzenia i pierwszym zawiązkiemtoporządko- 
wania obywatelskiego życia.

Mała na pozór rzecz, artykulik dzienni
karski, a przecież prawdziwe arcydzieło mo
skiewskie! Nie dziwi nas potem, że usunię
to p. Wałujewa, bo to nastąpić musiało, ale

nas dziwi i bardzo, że go p. Katkow nie 
zastąpił. Chyba, i łatwo być może, że sta
nowisko ministra spraw wewnętrznych w ra
dzie Caratu zbyt podrzędnem mu się wyda
wało, że na wyższe godzi, zapewne na kan- 
clerstwo. Tymczasem ton kanclerski przy- 
ra w dzienniku. W imię historyi wydaje 
wyroki, w imię Rosyi potępia politykę po 
przednich władców, w imię rządu wska
zuje systemat państwu. I  polityk i admi
nistrator, czegóż więcej na kanclerza po
trzeba! Z właściwą dumą kanclerzy rosyj 
skich nie waha się ani na chwilę postawić 
dylemat: „albo zupełna niepodległość, albo 
zupełna assymilacya. A gdyby się też oka
zało, że pierwsza łatwiejsza od drugiej ? Na 
to odpowiedź wiadoma: zaufanie w sile - 
bo Boga nie ma! Tak pojmuje przyszły 
kanclerz politykę aglomeratów; nie zważa
ją c , że daje przestrogę tym, co w Rosyi 
szukają dla narodowości opieki. A przytem, 
jak radykalny! Nie chce żadnego połowi
cznego stanowiska: komu praw w zupełno 
ści oddać nie można, lepiej go do reszty 
z nich ogołocić, lepiej go do reszty obe
drzeć; komu krzywd wynagrodzić się niechce, 
lepiej go zamordować— a tu znów świetnie 
odzywa się mąż stanu: „tak każe konie
czność państwa!" Wszystko ma na zawo 
łanie p. Katkow, a idea państwa na dwóch 
łapkach mu służy. A przytem jakiż huma
nitarny w ostatnich swych słowach „o dzie
le oswobodzenia", owym blichtrze socyal- 
nym polityki moskiewskiej; jakże czule li
beralny „w owym pierwszym zawiązku u- 
porządkowanego obywatelskiego życia." Te 
go to życia używają w guberniach moskiew
skiej i nowogrodzkiej; takie też w głębo- 
kiem swem uczuciu równości i sprawiedli
wości obiecuje on życie guberniom war
szawskiej , lubelskiej i innym „tego kraju, 
co się Królestwem Polskiem nazywał." Pod 
małym warunkiem wyrzeczenia się religii, 
narodowości, języka i mienia, gubernie te 
„nadwiślańskiego kraju" używać będą .tej 
samej swobody, i p o siad ać  te 's a m e  instytu
cye polityczne co Moskwa, N ow ogród... 
O nie! ale podzielą one los Litwy, W oły
nia, Podola, Ukrainy, które jak wiadomo są 
„na rozdrożu między życiem a śmiercią i ze 
skonem się nieustannie pasują"! To je cze
ka z assymilacyi, tego wymaga konieczność 
państwa i zabezpieczenie Rosyi.

Niewierny, jak dalece ukaz z 12go marca 
potrzebował sankcyi p. Katkowa, ale on go 
widocznie podpisał. Bo jeżeli nie jest je 
szcze kanclerzem w gabinecie Cara, to jest 
nim niezawodnie w stronnictwie, które po
lityką Rosyi kieruje. Bez przyzwolenia tego 
stronnictwa nic się nie dzieje, tam też szu
kać należy prawdziwego znaczenia każdego 
kroku, każdego czynu lub ukazu. Odda- 
wna wprawdzie, wiemy to dobrze, dzwoniono 
tam na ukaz rzeczony, ale zawsze podpis 
p. Katkowa nie jest obojętny. Jest on bo
wiem podpisem niejako tej R osyi, nibyto 
nowo przeobrażonej, ale z którą prędzej 
czy później zmierzyć się przyjdzie cywili
zowanej Europie. Może to być niewygodnie, 
sprzeciwiać się nawet powszechnemu za u

trzymaniem pokoju usposobieniu, ale w koń
cu tak wypadnie, bo wymagać tego będzie 
konieczność dziejowa, a nawet zdaniem na- 
szem polityczna, to jest zabezpieczenie Eu
ropy.

O czynnościach wydziałów Izby Niższej 
Rady państwa odbieramy list następujący:

l U i e d e i i  31 marca.

f f f  Dziesięć już miesięcy, licząc z dwiema przer
wami, obraduje Rada państwa, a mianowicie jej 
I z b a  d e p u t o w a n y c h .  W ciągu swych posie
dzeń od 19go maja do 22g o grudnia r. z. ciągną
cych się, (z dwumiesięczną przerwą, od 25 lipca 
do 20go września), spełniła taż Izba c z y n n o ś c i  
n a d z w y c z a j n e ,  t. j. uchwaliła ważne ustawy 
konstytucyjne i zasadnicze, urządzające monar
chię — t y m c z a s o w o  według mego przekona
nia — i regulujące stosunek między obu połowa
mi państwa, oraz postanowiła kilkanaście ustaw 
i nowelli dla krajów przedlitawskieb, między in- 
nemi: ustawę szkolną, ustawę p r z y w r a c a j ą c ą  
przepisy kodeksu cywilnego o małżeństwie, obo
wiązujące do 1856 r. a zmienione przez zawarcie 
konkordatu, nowelle karne itd. Ciągnąc dalej w 
r. b. od 10 lutego swoje posiedzenia, przedsiębie
rze taż Izba deputowanych z w y c z a j n e  c z y n 
n o ś c i  u s t a w o d a w c z e :  to jest przedsiębierze 
roztrząsanie i uchwalanie budżetu i ustaw finan
sowych, ustaw reorganizujących władze admini
stracyjne, sądowe i bezpieczeństwa publicznego w 
krajach przedlitawskich; obraduje nad ustawami 
zastoBOwnjącemi w praktykę prawa orzeczone teo 
retycznie w ustawach zasadniczych (tu należy u- 
stawa o dyscyplinarnem postępowaniu z urzędni 
kami sądowymi, mająca zastosowywać zasadę nie
odpowiedzialności sędziego, ustawa o stosunkach 
międzywyznaniowych,-.ustawa drukowa i t. d.);
dalej układa nowy kodeks karny i różne nowelle 
do kodeksów postępowania cywilno-sądowego i 
karnego, wreszcie ma uchwalać ustawy o służbie 
wojskowej, o reorganizacyi armii, o kwaterunku 
wojsk.

Lecz dotychczas mała tylko część tych ustaw 
przyszła na pełne posiedzenia Izby i stanowczo 
uchwaloną została. Albowiem d o t y c h c z a s  od 
chwili ponownego rozpoczęcia posiedzeń 10 lute
go, g ł ó w n a  c z y n n o ś ć  I z b y  zasadzała się n a  
p r a c y  p r z y g o t o w a w c z e j  do rzeczonych u- 
staw, odbywająoej-«ię w W y d z i a ł a c h  I z b y ,  
utóre na codziennych \  rawie posiedzeniach roz
trząsały i roztrząsają przedłożenia rządowe i ukła
dają do tychże ustaw projekty. Gdy ta przygoto
wawcza, rzeczywiście najważniejsza praca w W y
działach i Komisyach bliską jest ukończenia, a 
projekty ustaw są już po większej częci roztrzą- 
śnione i uchwalone w Wydziałach; przeto czynno
ści na pełnych posiedzeniach Izby bardzo szybko 
postępować będą. Zresztą każdy obznajomiony z 
życiem parlamentarnem wie, iż zawsze najważniej
sza część pracy każdego ciała ustawodawczego 
odbywa się w Wydziałach jego i Komisyach, w 
itórych Izoa na mniejsze grona rozdzielona spra
wy roztrząsa i projekty ustaw wygotowuje i tam 
najprzód ścierają się zdania i stronnictwa; na peł
nych zaś posiedzeniach Izby odgrywa się tylko 
ostatni akt dramatu, którego rozwiązanie już przy
gotowane i najczęściej wiadome, a tylko niekiedy 
urzez jak i niespodziewany zwrot zmienione bywa; 
albo też na tych pełnych posiedzeniach staczają 
zdauia i stronnictwa, wobec prawa i publiczności, 
ostatni bój w walce parlamentarnej, której wypa 
dek jest już zwykle przewidziany, a bój zwodzi 
się tylko dla zastrzeżenia na przyszłość praw stro
ny zwyciężonej. Przedstawię tu dzisiaj w ogólnym 
zarysie dotychczasowy rezultat czynności Wydziałów  
i Komisyj Izby deputowanych.

Wydział K o n s t y t u c y j n y ,  z 36ciu członków 
złożony i odbywający posiedzenia przystępne dla 
wszystkich członków Izby, odgrywał daleko wię

kszą rolę niż teraz, w pierwszym peryodzie po
siedzeń od maja do grudnia, gdy Izba uchwalała 
ustawy konstytucyjue. Teraz zaś, zdawszy już 
przed dwoma tygodniami sprawę Izbie na pełnem 
jej posiedzeniu o przedłożonym przez rząd, zna
nym wam projekcie ustawy dyscyplinarnego po
stępowania z urzędnikami sądowymi, który Izba 
według wniosków tegoż Wydziału przyjęła, — 
roztrząsał następnie przedłożone przez rząd p r o  
j e k t y  u s t a w  co do  n o w e g o  u r z ą d z e n i a  
w ł a d z  a d m i n i s t r a c y j n y c h  i s ą d o w y c h ,  
i takowe z małemi zmianami do uchwalenia peł
nej Izbie polecić postanowił. Rządowy projekt u- 
stawy u r z ą d z a j ą c y  w ł a d z e  a d m i n i s t r a 
c y j n e ,  proponuje zaprowadzenie we wszystKich 
krajach przedlitawskich takiej z małemi zmiana
mi organizacyi władz administracyjnych, jaką  już 
zaprowadzono na próbę w Galicyi, Salzburgu, i 
Styryi, orgaiizacyi opartej głównie na zupełnym 
r o z d z i a l e  władz administracyjnych od sądo 
wych. Polscy członkowie Wydziału konstytucyjne 
go, między innymi pp. Ziemiałkowski i Piotr Gross 
wnosili w Wydziale, za uchwałą koła polskiego, 
kilka poprawek mających na celu już to zabez
pieczenie ustawodawczego zakresu działania sej
mów, już to większą decentralizacyę władz admi
nistracyjnych , mianowicie powiększenie władzy 
Namiestników krajowych i przeprowadzenie zasa
dy, aby żadne niższe władze administracyjne nie 
były w bezpośrednich stosunkach z władzą cen
tralną tj. z ministerstwem, lecz tylko za pośred
nictwem Namiestnika będącego drugą iustancyą 
we wszystkich sprawach administracyjnych. Mia
nowicie żądali zwiększenia wpływu Namiestników 
na sprawy finansowe i handlowe w kraju, gdy 
dotychczas władze finansowe prawie bezpośrednio 
z mini8teryum otrzymywały polecenia i niezależne 
były od Namiestnictwa. Chociaż poprawkę uzupeł
niającą § 3 odpowiednio temu żądania odrzuciła 
większość Wydziału, jednak przyjęła rezolucyę, 
aby w organizacyi władz finansowych rząd zape
wnił Namiestnikom większy wpływ na te władze 
kraju. Aby dać wyobrażenie, w jakim  kierunku 
centralistyczni członkowie Wydziału chcieli projekt 
ustawy zmieniać, przytoczę tu wniosek p. Rech- 
bauera do § 5, żądający zniesienia Namiestnictw 
i ustanowienia we wszystkich krajach Naczelni
ków kraju i rządów krajowych, takich jakie istnie
ją w krajach mniejszych, np. w Salzburgu, T y 
rolu, Szlązku, Bukowinie. Wniosek ten, dążący do 
większego scentralizowania władz administra- 
cyjuycb, silnie zbijany przez ministra spraw we
wnętrznych p. Giskrę, miał tylko w Wydziale za 
sobą dwa głosy na 28 obecnych, i odrzuconym 
został. Gdy projekt ustawy tej przyjdzie jutro 
(1 kwietnia) pod obrady pełnej Izby, polscy de
putowani wniosą powtórnie swe poprawki i pe
wne z a s t r z e ż e n i e  odpowiednie uchwale sejmu 
i potrzebom kraju, aby ustanowiony był oddzielny 
minister dla spraw Galicyi. — Wreszcie Wydział 
konstytueyjoy wypracował p r o j e k t  z m i a n  w 
ustawie o porządku obrad Rady państwa i w re
g u l a m i n i e  I z b y d e p u t o w a n y c h .  Projekt ten 
przedłożył Izbie sprawozdawca wydziału na wczo- 
rajszem pełnem jej posiedeeuiu, a taż przyjęła go 
z jedną małą poprawką. Zaproponowane przez 
Wydział i przyjęte przez Izbę zmiany miały tylko 
na celu zastosowanie ustawy o porządku posie
dzeń Rady państwa i regulaminu Izby deputowa
nych do nowej ustawy konstytucyjnej o Radzie 
państwa, a mianowicie, zastosowanie w regulami
nie obrad rozszerzonego prawa Izby co  d o  in 
t e r p e l o w a n i a  m i n i s t r ó w .  Otóż odpowiednio 
nowej konstytucyi, dającej Izbie prawo rozstrzą- 
lania i badania spraw zainterpelowanycb, wpro
wadzono w regulamin obrad zmianę dozwalającą 
t o c z y ć  r o z p r a w ę  co do p r z e d m i o t ó w  z a 
i n t e r p e l o w a n y c b  i stawiać wnioski, gdy we
dług dawnej konstytucyi i regulaminu, cała inler- 
pelacya zamykała się jakąkolwiek odpowiedzią 
ministra. Drugą ważniejszą zmianą w ustawie o 
porządku obrad jest przepis polecający, aby nie- 
tylko projekty do ustaw finansowych, jakto do
tychczas bywało, ale także projekt ustawy co

do p o b o r u  r e k r u t ó w  przedkładał rząd naj
przód Izbie deputowanych; co do innych rządo
wych projektów do ustaw nie ma żadna Izba za
strzeżonego pierwszeństwa.

Liczny Wydział b u d ż e t o w y ,  którego posie
dzenia są także przystępne dla wszystkich człon
ków Izby, miał najwięcej czynności w drugim 
okresie posiedzeń Izby, rozpoczętym 10 lutego 
r. b. Albowiem w tym okresie posiedzeń Izba ma 
uchwalać budżet i ustawy finansowe, które rząd 
przedłużył, a które do tego swojego Wydziału 
pod rozbiór i przygotowawcze obrady Izba ode
słała. Wydział ten ukończył już prawie obrady 
nad budżetami dochodów i wydatków na poje
dyncze ministerstwa, a teraz przystąpi do roz- 
strząsania ważnych projektów do ustaw finanso
wych proponowanych przez rząd w celu pokrycia 
niedoboru, projektów przedłożonych Izbie przez 
ministra skarbu 24go t. m., a które rozstrząsałem 
w przeszłym liście treść ich podając. Projekty te 
finansowe prawie najsilniej ze wszystkich spraw 
parlamentarnych, zajmują dziś Izbę, rząd i opinię 
publiczną. Do przygotowawczych czynności w celu 
rozstrząśnienia tych projektów wybrał Wydział 
ze swego grona podkomitet z pięciu członków, 
do którego z deputowanych polskich WBzedł p. 
Piotr Gross. Postęp całej tej sprawy finansowej 
szczegółowo przedstawiać będę. Co się zaś tyczy 
zaprojektowanych przez rząd budżetu wydatków 
na potrzeby każdego ministerstwa, zestawiłem już 
w dawniejszych listach niektóre cyfry co do wy
datków na sprawy wewnętrzne i oświecenie pu
bliczne; podam zaś co do nich ważniejsze wnio
ski Wydziału, gdy tenże je ostatecznie ułoży lub 
gdy przyjdą pod obrady Izby. Projektu o g ó l n e j  
ustawy finansowej na r. b. n i e  przedłożył jeszcze 
minister skarbu, tłomacząc się, Że nie był w Bta- 
uie tego dotychczas uczynić; albowiem dopiero 
24 marca Delegacye uchwaliły ostatecznie budżet 
wydatków na sprawy wspólne, do którego stoso
wać się musi suma, jaką na te sprawy wspólne 
ma dawać skarb przedlitawski.

W y d z  i a ł  r o z s t r z ą s a j ą c y  r z ą d o w y  p r o 
j e k t  n o w e g o  k o d e k s u  k a r n e g o — do któ
rego to Wydziału z deputowanych polskich wszedł 
p. Wacław Wyrobek i bardzo czynny w nim bie
rze udział, obrany sekretarzem Wydziału, — po 
ośmiomiesięcznych czynnościach odbywszy sto- 
ailkadziesiąt posiedzeń, ukończył swoje zadanie. 
Wydział ten przedłożył Izbie cały nowy ko
deks karny, ułożony na podstawie projektu rzą
dowego a  według uchwalonych przez Izbę zasad 
ogólnych. Zasady te przedstawiłem, gdy w lipcu 
r. z. obradowała Izba i gdy toczyły się długie 
rozprawy o zniesienie lub utrzymanie w wyjątko
wych razach kary śmierci. O ważniejszych różni
cach między tym nowym kodeksem a dotychcza
sową ustawą karną pisać będę, gdy on przyjdzie 
pod rozprawy Izby.

W y d z i a ł  układający na podstawie przedłoże
nia rządowego projekt nowćj ustawy o p o s t ę p o 
w a n i u  k o n k u r s o w e m  przy upadłościach, u- 
końezył już także swoje zadanie, wypracował pro
jekt, p r z e d ł o ż y ł  g o  Izbie, a właśnie na dz i -  
s i e j s z e m  pełnem posiedzeniu Izba nad nim o- 
bradowała. Nowa ustawa konkarsowa ma na celu 
skrócić i uprościć postępowanie konkursowe oraz 
usunąć te przepisy, którycb zastosowanie dawało 
powód do mnóstwa podstępów i nadużyć w kon
kursach przy upadłościach. Glówuem p y t a n i e m  
8 p o r n e m  tak w Wydziale jak  i na dzisiejszem 
pełnem posiedzeniu Izby, by ło: czy komisarzami 
konkursowemi tj. czuwającemi nad postępowaniem 
ronkursowem, m ają być notaryusze czy urzędnicy 
sądowi. Wiele powodów przytaczano za jednem i 
drugiem zdaniem; lecz tak przeważna część św ia
ta handlowego, którego interesów głównie ta usta
wa dotyczy, jak  i znakomici w Izbie prawnicy 
obstawali za zdaniem, aby n o t a r y u s z e  byli 
komisarzami przy postępowaniu konkursowem, 
przytaczając korzyści przemagające nad przeci- 
wnem zdaniem. Dla tego Delegacya polska i nie
zależna w zdaniu część lewicy głosowała dzisiaj 
za zasadą, aby notaryusze byli komisarzami kon-

Gzęść literacko-artystyczna.

0  potrzebie zachowania pomników z przeszłości 
i znaczeniu ich w czasie dzisiejszym.

Prelekcya miana dnia 18 marca 1868 r. w sali Towarzystwa 
Naukowego Krakowskiego.

przez U r i H C e H f e g o  A * o t  a .
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Bezpłatni z grona obywateli ze względem 
szczególne potrzebne k u  temu celowi wykształcenie 
wybrani konserwatorowie, mają odtąd poruczoną 
najbliższą opiekę nad temi zabytkami — staranie 
się o zabezpieczenie ich od ruiny, niewłaściwego
lub charakterowi budowli meoapowiadającego prze
budowania, a to z użyciem ku temu pomocy in 
nych organów władz — podawanie do komisyi cen
tralnej wiedeńskiej inwentaryczDych spisów tychże 
pomników—wreszcie udzielenie o nich wiadomości 
do czasopismów, celem poddania ich właściwej kry 
tyce.

Konserwatorowie zatrudniać się mają poszuki
waniami archeologicznemi, korespondując wprost 
z Centralną komisyą, której swoje badania, wnio
ski i uwagi przesyłać mają. Wedle udzielonych im 
formularzów, przy opisie każdego pomnika zważać 
mają na szczegółowe wymienienie: nazwy zabytku 
i jego położenia — czasu powstania, imienia zało
życiela i t. d. — czasu przemiany, przebudowania, re- 
stauracyi — celu budynku — rodzaju materyału i 
cechy stylu — rozmiarów — napisów, rzeźb, ma-

latur —- teraźniejszego przeznaczenia budowli — 
wartości jej ze stanowiska sztuki lub dziejów — 
piśmiennych lub podaniowych dowodów świadczą
cych o historyczności budynku — jego opisu i ry
sunku, planu zachowania lub potrzeby i rodzaju re 
stauracyi. Konserwator, jako organ rządowy, w ce
lach opieki nad sztuką i przeszłością winien groma
dzić dla ogniska tych badań wszystkie informa- 
cye, jakich mu płody literackie i ludzie specyalni do
starczyć mogą. Należy doń wpływać w kraju na 
tworzenie się legalne towarzystw archeologicznych 
i z istniejącemi w ścisłych zostawać stosunkach i 
związkach. W rozwinięciu dalszem tych instrukcyj 
i prerogatyw konserwatorów starożytności, zapew
niła im władza wszelką pomoc od urzędów admi
nistracyjnych kościelnych, biór budowniczych i pre- 
zydyum krajowego; wydatki wszelkie obowiązał się 
rząd zaspakajać, a korespondeneye, które konser
wator pieczęcią swoją urzędową opatrzy, od opła
ty pocztowej są uwolnione.

Do pomocy konserwatorom lub w ich zastęp
stwie urzędnicy budownictwa mają przydzielone do 
swoich czynności zwracanie uwagi w sposób opi
sany na zabytki sztuki i przeszłości. W instrukcy- 
ach dla nich wskazane są szczegóły w zdjęciu pla
nów i widoków, polecone jest udzielanie czynnej 
opieki w podjęciu upadających budowli lub świeżo 
odkrytych wykopalisk. Kopalne przedmioty, jeźli 
są znalezione w miejscach prywatną własnością bę
dących, należą w połowie do właściciela ziemi, w 
połowie do znalazcy.

Tak w tym wypadku, jako i w razie gdy odkry
cie zdarzy się w miejscu publicznem, ma być sta 
raniem pomienionych stróżów i nadzorców zabyt
ków , by takowe dostać się mogły do wiedeńskich, 
lub krajowych zbiorów, jeźli takowe na miejscu się 
znajdują.

Jest tedy instytucya obowiązująca prawnie w

państwie i są urzędnicy mianowani z ramienia Cen
tralnej komisyi, powołani do zachowania history 
cznych pomników, mianowicie zaś pomników archi
tektonicznych.

W zachodniej Galicyi zostali mianowani konser
watorami: Paweł Popiel, Adam Gorczyński i poseł 
Karol Rogawski, a korespondentem prof, archeolo
gii przy Uniw. Jag. Józef Lepkowski.

Dla wschodniej Galicyi został mianowany kon
serwatorem Mieczysław Potocki, dla Lwowa kores 
pondentem ks. kanclerz Stupnicki i Dr Wincenty 
Pol, później Dr Adwokat Sermak; słyszałem już 
tutaj o późniejszych nominacyach we wschodniej 
Galicyi, ale nie umiem z dokładnością podać imion 
nominowanych korespondentów Centralnej komisyi.

Je s t tedy, jak  mówię, instytucya prawnie obowią
zująca w państwie i są zamianowani urzędnicy; ale 
związek między Centralną kom isyą a zamianowa
nymi urzędnikam i, pomiędzy konserwatoram i a ko
respondentam i, je s t tak mały i tak  niedostatecznie 
oznaczony, iż instytucya obowiązująca prawnie albo 
nie przechodzi wcale w życie, albo nie daje przy
najmniej tych rezultatów dla naszego koronnego 
kraju, któreby dawać mogła.

Potrzeba tedy tego, aby zaszło bliższe porozu
mienie pomiędzy konserwatorami i korespondenta 
mi, ażeby się zjechali i zorganizowali w kraju: a 
wtenczas będzie się z czem odnieść i do C entral
nej komisyi, i do Rządu miejscowego, i do kraju, 
bez którego współudziału i pomocy konserwatoro
wie i korespondenci Centralnej komisyi nie zdoła
ją  ani zachować pomników przeszłości, a tern mniej 
dźwignąć to z ruin, co naprawy i odnowienia po
trzebuje.

Wymieniłem tu  tedy trzy względy:
1) Stosunek konserwatorów i korespondentów do 

Centralnej komisyi rządzącej, która nie widzi je 
dnostajnej normy i planu postępowania tak kon

serwatorów jak  korespondentów kraju , bo nie zor
ganizowali się miejscowo.

2) Stosunek konserwatorów i korespondentów do 
władz administracyjnych i korporacyi miejscowych, 
które po największej części ignorują tę instytucyą, 
nie dając jej potrzebnej pomocy lub folgi.

3) Stosunek konserwatorów i korespondentów do 
kraju, bez którego pomocy ani ocalić, ani zacho
wać pomników przeszłości niepodobna: bo jużciż 
funduszami żadnemi nie rozporządzają ani konser
watorowie, ani korespondenci, i przysposobienie 
funduszów potrzebnych jest jedną częścią zadania 
ich urzędowej czynności.

Ten potrójny stosunek: do władzy centralnej, do 
władz administracyjnych i korporacyj miejscowych, 
tudzież konserwatorów i korespondentów do kraju, 
wypada postawić jasno i na czysto. Jeżeli instytu 
cye te zachowania pomników przeszłości bierzemy 
na sery o, potrzeba porozumienia pomiędzy konser
watorami i korespondentami tego koronnego kra
ju, bo mnóstwo kwestyj tak na zewnątrz jak na 
wewnątrz wyjaśnić potrzeba, jeżeli czynność kon 
serwacyjnego korpusu ma mieć wskazany tor po
stępowania i urzędowania jednostajnego w każdym 
danym wypadku.

Trudności, z jakiemi mają konserwatorowie i ko
respondenci do walczenia, są wielkie; odpowiedzial
ność wobec opinii publicznej jest nieustającą, a 
środki, któremi rozporządzają, są żadne.

Naszem tedy zadaniem jest: nadać instytucyi tę 
moc obowiązującą w życiu, jaką  ma prawnie, i po 
stawić ją  w stanowisku, w któremby nie by a ani 
na łasce ani na dyskrecji. .

Stowarzyszenia prywatne wstępując dziś w ży
cie zbioroweini siłami, występują z calem zaufa
niem do sił własnych, — dla czegóż nie ma insty
tucya obowięzująca prawnie w Państwie wstąpić w 
życie z tą powagą jaka się jej należy?

Nie będę przesądzał, jakie kwestye na takim 
źjeździe konserwatorów i korespondentów Central
nej komisyi wniesione zostaną; nie będę przesą
dzał, jakie wnioski przejść muszą jednomyślnie na 
tej naradzie, jeżeli instytucya ma przejść w życie 
i rozciągnąć sieć organizacyjną na kraj cały; ale 
widząc konieczną potrzebę podobnego zjazdu i po 
dobnej narady, zapraszam i upominam do tego 
zjazdu, bo pragnąłbym, żeby się coś na drodze in
stytucyi dla tej sprawy zrobiło, której dotąd słu
żyliśmy tylko na drodze prywatnej.

Głównie tedy podniosłem tu dzisiaj głos, aby 
wskazać potrzebę podobnego zjazdu, i wzywam tu 
najstarszego po służbie z konserwatorów p, Fawła 
Popiela, aby członków Centralnej komisyi “ r a d u 
jącej w tym koronnym kraju wezwał 1 zJązd taki 
doprowadził do skutku. Leży ? interesie
instytucyi, jak w interesie kraju .. amjch.

Jak mówiłem, nie Przes^  z^  c,° °“ sęrw atoro- 
wie Centralnej komisyi uchwiilą a]le doświadczenie 
je s t najlepszym doradcą, i dla tego najlepiej będzie 
obejrzeć się z tego miejsca na przeszłość i ocenić, 
CO pod względem zachowania pomników przeszło
ści dotychczas zrobiono

Szczęściem  me potrzeba w Krakowie dowodzić 
konieczności tego, że każda praca około sprawy 
publicznej musi przyjąć oroanizacyę.

Że się Kraków z gruzów dźwignął i dźwiga po
tężnie, zawdzięcza to tylko temu rozumowi naro
dowej ekonomii, że tylko z drobnych, usilnych, 
mrówczych prac powstają rzeczy wielkie, któremi 
się naród szczyci, jako zabytkami wieków lub na
bytkami postępu w dzisiejszym społecznym skła
dzie rzeczy.

(Dalszy ciąg nastąpi).



Kwietnia 1868.

kursow em i, i aby ta  zasada w całśj 
czącćj 256 paragrafów  przeprow adzoną została. 
Lecz gdy w im ienia rząda m inister spraw iedliw o- 

p, TTftrhat. nr7.emawiał za drugą zasad ą  po

ustaw ie li-1 rnuków ego i zasad przez niego do nowej u s t a w y  s u n k ó w  rękodzielniczych i 
 > .i. I r>r7.viet.vfih: albowiem nonraw a dzisiejszej n iesp ra- m ających wzrost ręko

wskazanie środków

przyjętych; albowiem popraw a dzisiejsze] niespra 
wiedliwej ustawy kwateruDkowoj obchodzi silnie

ści p. H erbst przem aw iał za drugą 
p ieraną przez W ydział i jego spraw ozda w ę p- 
Sturm a, zasada aby  urzędnicy sądow i by i 
sarzam i konkursow ym i przy jętą zosta ła  g 
mi przeciwko 48. D r u g i m  p u n k t  e p 
n y m  w projektow anej ustaw ie konkursow ej ylo 
oznaczenie warunków  wobec h ^ ry c h  m a uastępo-

wiele gmin miejskich i wiejskich w G alicy i, 
między innemi zbliska dotyczy K rakow a.

Dla dokończenia ogólnego obrazu czynności lz - nich Dr 
by deputowanych w W ydziałach, pozostaje nu 
jeszcze przedstawić dotychczasowy r e z u l t a t  dzia
łanie. W ydziału w y z n a n i o w e g o ,  do którego

_______ z d e p u to w a n y c h  polskich należy p. Zyblikiewicz,
za którym o-1 a który to W ydział układa ustaw ę m ającą i^ g Q'

m ających ------------ , .
W reszcie zaw iadam ia o wydaniu rozporządzenia

a przypom inającego przepisy policyjno budownicze. 
Z kolei przyszły wnioski naglące. Pierw szy * 

~  M a c h u l s k i e g o ,  żądający, aby

wać Przymusowy układ[ ^ " f e ^ w y ją w s z y  1 wow^ I fować m i"ędzyw yznan ie  stosunki obywateli; W y
a ^ lo w e  m ianow icie w i Ł k l i ,  p rag  d z i a ł u  p r a s o w e g o  rew idującego ustaw ę dru- 
andlowe, m ianow   ̂ t L kową; W ydziala( który tym czasowo zmienił orga

św iadczyły
skićj, Izby handlow e, — -  ,
«ka k r .k o m k a ,  ber" ' f  gl “ ^ r j o - l S W ' i V o d a t S e r y i  itd-'i le e . p m d a taw iem a  te-

się będą rozpraw y nad szczegółowemi paragrafu- — , — ---- — ™_
mi ustaw y konkursow ej. Do W ydziału konkurso-l 
wego z deputow anych polskich należy p. M aksy
m ilian L andesberger.

W y d z i a ł  zajmujący się rew izyą ustaw y roz
porządzeń o k w a t e r u n k u  d l a  w o j s k a  — do 
którego z deputowanych polskich należy p. Leon 
Chrzanowski — uchw alił ogólne zasady na których 
m a się oprzeć przyszła ustaw a. W edług d o t y c h 
c z a s o w y c h  ustaw  i rozporządzeń, ciężar z kw a- 
teruku w ojska w ynikający, b a r d z o  n i e r ó w n o  
b y ł  r o z ł o ż o n y :  kraje nadgraniczne, a szcze- 
góluićj gm iny leżące przy drogach przechodu 
w o jsk , były ciężarem  tym  niekiedy tak  p r z e 
c i ą ż o n e ,  iż w yrów nyw ał on w szystkim  innym 
ciężarom  państw ow ym , a  większość obywateli 

m ianowicie w środku państw a,

K O R E S P O N D E N C Y A  C Z A S U .

W i e d e ń  1 kw ietnia.

—  r. W iększość Izby poselskiej uspokoiła się 
całkiem  co do losu ustaw na porządku dziennym 
będących, a  przeciw konkordatow i wymierzonych. 
Zapew nienia, udzielone przez ministrów na zapy
tanie k ilkakro tne  klubów, nie dopuszczają w ątpli
wości, że bezpośrednio po ukończeniu rozpraw  
nad ustaw ą szk o ln ą , n astąp i sankeya tak  ustawy 
tej, ja k o  i m ałżeńskiej (?). W praw dzie i m inistro
wie nie zaprzeczają , że na dworze peszteńskim

w   „ _ stronnictw o w ielkich wpływów używ ające, nie
ru  chociaż wojsko miało być utrzym yw ane dla I 8ZCzędziło zabiegów w celu odw lekania sankcyi i

‘ kw atery d la  w ojska w ynalezienia środków, aby ocalić dla stronnictwa

gmin me
i

brała
żadnego praw ie udziału w ponoszeniu tego ciężą

dobra p ań stw a , a przeto i
daw ane być m iały dla dobra c a ł e g o  państw a.
Otóż, aby zaradzić temu złemu, W ydział P08ta°°* 
wił n a s t ę p u j ą c e  z a s a d y  dla przyszłćj u sta 
w y kw aterunkow ćj. 1) D aw anie kw ater d la wojska 
je s t potrzebą państw ow ą, a  przeto w ynagrodze
n i e ‘za kw atery  w i n n o  b y ć  w y p ł a c a n e  z k a 
s y  p a ń s t w a .  2) D aw ać kw atery  w naturze o  ̂
bow iązani są właściciele domów i odpowiednich 
budynków  na wezw anie sw ych władz gminnych: | Cjwnicy jej

konserw atyw nego choć form ę, gdyby rzecz sam a 
ocalić się nie dała. Byłoby to, ja k  dow iaduję się 
ze źródła w iarygodnego, nie tylko możebnem, ale 
powiodłoby się niezawodnie, gdyby stronnictwo 
um iarkowane wzięło górę w Rzymie i doprow a
dziło układy szybko do pożądanego rezultatu, u a 
co się przez ja k iś  czas zanosiło. Dopóki zaś Ku- 
rya rzym ska opierała się na samej negacyi, prze
ciwnicy jej mieli ła tw ą w ygraną. D wór rzym ski

z
R ada

zaniosła podanie do Izby deputowanych Rady 
państwa, z prośbą o odmówienie przyjęcia projektu 
Ministra skarbu, który ma na celu nałożyć poda 
tek od m ajątku, o ile takow y tyczy się merucho 
mości. Ułożenie i podanie tej petycyi poleca R a
da swemu Prezydentow i po w ysłacham u opinii
sekcyi skarbow ej. .

W niosek ten został uznany za naglący. W nio
skodaw ca um otyw ow ał go ja k  następuje:

Podatek od kap ita łu  ruchomego czy merucho 
mego sprzeciw ia się zasadom ekonomii narodo
wej i polityki finansowej, wedle których podatek 
jedynie od dochodów pobierany być może, jeżeli 
wcześniej czy później nie ma nastąpić zupełne 
zubożenie obyw ateli. . . . . . . .

Podobny podatek dałby się uspraw iedliw ić je  
dynie w tym  razie, gdyby nadzwyczajne położe
nie państw a i grożące mu jak ieś niebezpieczeństwo 
tegoż w ym agało. Lecz tak  nie jest. Żaden nie
przyjaciel nie zagraża państw u A ustryackiem u, a 
również w szelkie usiłowania m inisterstw a i J . C. 
Mości dążą do utrzym ania pokoju.

W edle ośw iadczenia p. Ministra skarbu poda- 
t e t  ten ma służyć na pokrycie zwyczajnego nie
doboru w następnych trzech la tach , każdy zaś 
z nas powiedzieć m oże, że ten niedobór potrw a 
d łużej, a tym sposobem i podatek ten uszczupla
jący  rok za rokiem  sam  kapitał czyli rdzeń m a
ją tk u  każdego obywatela, doprowadzić musi do 
zupełnego zubożenia obywateli.

Doświadczenie uczy, że nadzw yczajny podatek 
raz nałożony zam ienia się w stały, ja k  to widzi
my na dodatku wojennym w r. 1859.

Opuszczenie ryczałtow e >/5 części podatku na 
długi i ciężary hipoteczne jest niespraw iedliw e, bo 
nie uwzględnia rzeczywistego stanu tych ciężą-

powyższym wnioskiem.
Trzeci wniosek naglący D ra S t r z e l b i c k i e g o  

względem rozpisyw ania dodatku gm innego do po
datku czynszowego i ściągania go przez M agistrat, 
zam iast ja k  dotąd przez w łaścicieli domów, me 
uzyskał uznania nagłości i odesłany został do sek
cyi finansowej

Izba niższa uchw aliła całą ustaw ę o postępow a
niu ugodowem. Pod koniec posiedzenia prezes za
wiadomił Izbę o interpelacyi, wniesionćj przez hr, 
B a w o r o w s k i e g o  do m inistra rolnictwa hr. Al- 

jfreda P o t o c k i e g o  następującćj osnowy:
„Obie D elegacye zgodziły się na to, aby ru

b rykę: „zakłady ogierów wojskowych i zakłady
Z przedmiotów na porządku dziennym  będących stanow ienia k laczy" wykluczono z wspólnego budże-

* . . . .  • i i r\r\C \ „ U  fila  H nm n n m w .  I tu  m r \ i a n n a n n  i nr?VlPlfV WniOHftk OTA K6CDDS116r&.171  L V U U 1 I V I V /  — i —  ,  |  j  -  -

uchwalono tylko zasiłek 1000 z łr. d la domu przy 
tułkn i pracy, jako  drugą ra tę  funduszu na ten cel
uchwalonego. , . , „ .

Na wniosek w iększości Rady, posiedzenie zo
stało zawieszone, a  P rezydent odłożył je  o po
niedziałku.

W reszcie P rezydent powstawszy 
członkom Rady za upom inek dany

tu wojennego i przyjęły wniosek D ra Rechbauera, 
aby spraw ę tę w dotyczących m inisterstw ach fa
chowych oddzielnie traktow ano, lecz aby zarazem  
natychm iast rozpoczęto potrzebne rokow ania dla 
określenia rozm aitych tytułów praw nych.

W spraw ie tej z wielu stron, otrzym ałem  zapy
tania od hodowników koni, i dla tego zapytuję 
się pana m inistra rolnictw a, jako  przedlitaw skie-

co przedsięw ziął dla ro z
poczęcia wspomnionych rokow ań i co w ogóle 
uczynił w celu zaprow adzenia odpowiedniejszego

’sobie d. 19
m aroa to  ^ b “ .  ^ ^ 1
i przemówił przy tej sposobności z rzewnem u-1 poczęcia wsrom m onvc
czuciem w tych mniej więcej słow ach: . . . . .

P o zw ó lc ie  Panowie, ażebym  na tern miejscu ode- system u chowu kom w monarchii.
7 wał sie do W as etosem  dziękczynnym , bo zdaje I W łodzimierz hr. B a w o r o w s k i ,  C i e ń s k i ,
mi się, ż iw iap rzem ó w ien ie  R ad /p o w in ien em  od- H enryk M o d z i e  k i ,  K onrad F i h a u s e r ,  W ę- 
nowiedzieć Radzie na pełnem jej zg ro m a d z e n iu .lży k , Stanisław  T a r n o w s k i ,  G o l e j e w s k i ,
Jakoż R ada m iasta przem ów iła do swego p rezy ’ ‘ ® * n ° ' f  ‘ k Iv 4!ćhindW
denta jaw nie i serdecznie, obdarzając go w dniu I L  a  n d e 8 b e r g e r, Steffens, D r F .guly Schindler, 
19go m arca ozdobną i bogatą pam iątką. Jest Ferdynand baron' Adami hr. P o t o c k i ,  H o-
ta pam iątka ozdobną, o czem świadczy zewnętrzny r o d y s k i , W y roi b ei k P o l a  n s k  i , Leon
• • « i i i- ?__4. • u — ^ i m  z a wi e t f t I Chr z f t DOWs ki ;  Dr Ros©r.

 Na 88mem posiedzenia (we środę z rana  dnia
Igo kw ietnia) m inister handlu P l e n e r  przedkła
da dodatkow e żądanie 300,000 z łr . , ja k  już w spo
mnieliśmy, na zaprow adzenie taryfy  jedności de
pesz telegraficznych, zakupno nowych przyrządów  
i pomnożenie liczby urzędników.

Minister handlu przedłożył nadto zaw arty mię
dzy A ustryą a Związkiem północno - niemieckim 
trak ta t handlowo-cłowy.

Bar. P r a t o b e v e r a  u z a s a d n i j  wniosek swój

jej układ, ale jest i bogatą, bo treść jej 
w izerunki najzacniejszych mężów, tych mężów,_ co 
mnie zaufaniem swojem zaszczycili, i na to miej
sce dostojeństw a obyw atelskiego powołali. Naj- 
większem zaś mojem bogactwem  zawsze było i 
będzie: posiąść zaufanie moich w spółobywateli, 
które, ja k  mi o tern w ątpić nie wolno, chcieliście 
mi w yrazić w tym zbiorze W aszych poważnych 
postaci. Byłbym atoli bardzo zarozum iały, gdybym  
ten cenny W asz d ar chciał policzyć na karb  mo
ich zasług względem m iasta, bó pomimo rzetelnych
mych usiłowań, naw et czas był za krótki, ażebym I WZg]ę(jeni uchw alenia ustaw y o peusyach mini 
mógł był dokonać coś stanowczego i spełnić ch o ć l t rdw  ̂ przenje8ionych w stan spoczynku. Mówca 
w części program  przy objęciu mego urzędow ania I wskaznj e Da ZDQianę stosunków; dotychczas m ini-
W am przedłożony. Dobre chęci, 
s tarej poczciwej mieściny, św ięta w iara

miłość 
w

naszej
lepszą

rÓR eatoo !eM i,akow sk ie  jak „beeaie p raee i,to n e  | je j

sobie mogę, a co W y Panow ie tak  ła-

lecz m ają z kas państw a otrzym yw ać w ynagro- L ie zw ykł był grzeszyć nieudolnością dyplom aty 
dsenie za kw atery  i żywność żołnierzom doetar-1 czo^ . ^  raz^ jed n ak  zdaje s ię , że nie był dobrze 
czoną, w y n a g r o d z e n i e  nie pozorne ja k  do- p0jnform0w anym  o stanie rzeczy w A u stry i i z te-
tychcźas, ale z n p e ł n e  i odpowiednie miejsco- g0 p o z o d a zbyt mocno w ytężył cięciwę. 9 . p? ’ |sz ło  DU reainosciacu uhc)°»«ju „  u , . . .* - . . . .  r . ;  nntr7Pha
4 y m  cenom. 3) Suma potrzebna na w ynagrodzę- ftrednikach któ K urya ażyw ala) opow iadają . s . datkow e ubezp ieczone zostały hipote- gdzie tego zachodz po!tri*D».

■ ■ •   n a  k w a te - 1 ---------m... ah v  1e *  __ „ , pn Hnwndz . że  iuż T a  drogą  teraz tem  sw oD oam ej K roczyc ,

są podatkam i tak  dalece, iż w ielka część obyw a
teli jest tylko tytularnym i właścicielami, a  dochody 
pochłaniane zostają praez długi hipoteczne i po
datki. Dowodem tego są zaległości podatkow e 
przeszło 200,000 złr., i ta okoliczność, iż na prze
szło 50 realnościach miejskich w K rakow ie

cy

zale-

skaw ie raczyliście uwzględnić. J
Bądźcie Panow ie pewni, że z tej drogi me zejdę 

. że nie przestanę pracow ać i walczyć dla dobra 
m iasta, bo pracę pokochałem, a walki się me boję,

m a za kw atery  i żywność żołnierzom na kw ate
rach, ma być r o z ł o ż o n a  przez państw o n a

|rozm aite baśnie. T ak  cp. nie jest p raw d ą , aby 
były m inister belgijski Beaufort w ręczył N. Panu |

w s z y s t k i c h  p o d a t k u j ą c y c h  w stosunku po- jj8t w łasnoręczny Jego Świątobliwości; uzasadnio- 
datków  stałych, tak , iżby przeprow adzoną b y ła L ą  jednak  zdaje się być w ieść, że królow a Ma- 
zasada, żeby ciężar z kw aterunku w ojska w ynikły ry a  neapolitańska przybyła do Pesztu w misyi

1 L • _ 1  -  I  I /» .  n  i / i a ł  m i  o  r ł  A m  n&A n A -w szystkich s t o s u n k o w o  o b c i ą ż a ł . poufnej Ojca Sgo. Pocieszną je s t wiadomość po-
.  .  • i  • « -  L :  -  I n L n k n  6  n r t n a i a f aZasadzie aby  całkow ite wynagrodzenie za kw a- dana przez dzienniki prażskie, jakoby  finansista

’  L r  -  ’ "    również jeździłtery  dla w ojska w y p ł a c a ł  s k a r b  p a ń s t w a
obywatelom dostarczającym  tych kw ater w natu- ^ _ ,
rze zasadzie tćj sprzeciw iali się bardzo m inister I pozoano się w Rzymie o wiele wcześniej,
obrony krajowćj br. Taaffe i m inister skarbu  p. p0 za  Alpami na giełdach północnych, i
Brestel. Usiłowali oni skłonić W ydział do przy- powodn ani dr

belgijski L augrand  - Dumonceau _
z polecenia K uryi rzym skiej. Na hr. Langrandzie

„  .   ani2eu
z tego

nie używano go oddaw na ani do spraw

cznie przez c. k . prokuratoryę, co dowodzi, że już 
ani w drodze zajęcia, ani w drodze sekw estracyi 
ściągniętem i być nie mog^. Jest to, ja k  gdyby kto 
chciał pobierać owoce z drzew a, obcinając co rok 
jeden konar za drugim . Za k ilka lat zostanie 
z drzew a tylko pień suchy, który więcej już  żadne
go owocu nie wyda.

R ada przyjęła powyższe m otywa oklasaam i l u- 
chw aliła wniosek jednogłośnie.

T ą  drogą w — —— - ---------- » .-
ile że dane mi dowody W aszego zaufania są  dla 
mnie zarazem  skazów ką, iż w spraw ach mias a 
społem idziemy i społem iść chcemy.

T ak  jest Panowie, w laliście we mnie tym  cennym 
W aszym darem  otachę, k tóra  w ciężkich niejsie y 

z tradnościam i mego urzędu stanie się
silną podporą i miłą osłodą.

Przyjm ijcie przeto Panow ie najczulsze moje po- 
zapew oienie, że zasłużyć

strowie mieli za sobą karyerę urzędniczą i dla 
 ̂I tego przeniesieni w stan spoczynku pewną pobierali 

pensyę, gdy przeciwnie o b e c n i  mininistrowie we
dług dotychczas obowięzujących ustaw po u stą 
pieniu swem pensyi żadnejby otrzym ać nie mogli.

Izba uchw aliła w ybrać komisyę, której poruczy 
w ypracow anie ustaw y o peusyach ministrów.

N astępnie Izba przy jęła w dyskusyi szczegóło
wej ustawę o postępow ania ugodowem.

Z kolei są na porządku dziennym  rozpraw y o- 
gólne nad projektem  rządowym  o o r g a n i z a c y i  
w ł a d z  p o l i t y c n y c h .

Po przemówieniu spraw ozdaw cy D ra D i n s  t ł a ,  
tudzież posła bar. T i n  t e g o ,  zabiera g ło sp .K o r-  
uel K r z e c z u n o w i c z .

Mowę posła naszego, tudzież odpowiedź mini
stra spraw  wewnętrznych D ra G i s  k r y ,  podam y 
jutro podług zapisków  stenograficznych.

D rugi wniosek naglący postawionyf p r z e z P -  
Ludw ika Z i e l e n i e w s k i e g o ,  w yw ołał b a rd zo |so b ie  n i e bedzi e’nł i.

— -----------   . .       „  . . . . . .  U długie i żwawe rozpraw y, tak  ze względu na na
jęc ia  zasady: aby każdy k r a j  przedlitaw ski o d o -  fioansowych; o b e c n i e  zaś h rab ia  zuajdoje się w taK j  na 8togoWQość oraz doniosłość swoją.

na W asze uznanie, rzetelnem  mojem będzie usi
łowaniem.

w iązany był z w ł a s n y c h  f u n d u s z ó w  płacić 
w ynagrodzenie za kw atery  t a k i ć j  l i c z b y  ż o ł 
n i e r z y ,  i l u  s a m  d a j e  w s z e r e g i  a r m i i ,  a 
ty lko aby  w razie jeżeli w k ra ju  rozłożone jest 
wiecćj w ojska niżli on w ystaw ia, wynagrodzenie 
za kw atery  tćj przew yżki w ojska płacił skarb  
państw a. Przyjęciu tćj zasady staw ianćj przez 
ministrów, s p r z e c i w i l i  się energicznie członko
wie W ydziału pp. Chrzanowski, P lanekensteiner i 
bar. Seyffertitz, udow adniając, iż jest bezzasadną 
w teoryi, niesłuszną w zastosowaniu. B e z z a s a 
d n ą  w teoryi, albowiem wojsko nie jest dla do
bra tego lob owego kraju, ale dla dobra całego 
państw a. N i e s ł u s z n ą  w z z a s t o s o w a n i u ,  
a lb o w iem : 1) im jak i kraj z powodu swćj ludno
ści zdolniejszćj do służby wojskowćj, w iększą da- 
ie liczbę ludzi do w ojska i w iększy niestosonko 
wo ponosi ciężar przy poborze wojskowym, tern 
w iększy także niestosnnkow o do innych sw y ch , 
warunków  ponosiłby ciężar przy kw aterunku, i 
nispraw iedliw ość względem niego sta łaby  się p o 
d w ó j n a ;  i naprzykład Galicya, dająca 120,0 
żołnierzy w czasie wojny, byłaby obow iązaną 
kw aterow ać także swoim kosztem tak ą  sam ą 
liczbę wojska; 2) w niektórych krajach, m ię
dzy innem i w Niższćj i W yższćj Austryi, w Mo- 
raw ii istn ieje dzisiaj wiele koszar z b u d o w a 
n y c h  k o s z t e m  p a ń s t w a ,  a k raje  te kw ate
rując w nich swój kontyngens wojskowy, żadne
go praw ie nie ponosiły ciężaru kwaterunkowego, 
gdy przeciwnie G alicya, T yro l i Istrya itd. w k tó 
rych bardzo m ało je s t koszar kosztem państw a 
zbudowanych, dając z w łasnych fanduszów wy
nagrodzenia za kw atery  takićj liczbie w ojsk j a k ą  
ich kontyngens w ynosi, ponosiłyby stosunkowo 
ciężar dziesięć razy  większy; 3))wreszcie wspom nie- 
ni członkowie W ydziała przedstaw iali, iż p rzy ję
cie propouowanćj przez m inistrów zasady  do u sta 
w y kw aterunkow ćj uchwalonćj przez R adę pan 
stw a j e s t  n i e m o ż e b n e i  przeciwne tak  kon- 
stytucyi ja k  i statutom  krajowym ; gdyż nie

wielkich kłopotach z powodu swych przedsię- j 
biorstw nieszczęśliwych, że n ikt zapew ne nie my- 
śli o powierzeniu mu jakiejkolw iek m isyi poufaej.

— Na ostatniem posiedzenia Izby niższej sejmu 
węgierskiego m inister skarbu  L o n y a y  przedłożył 
projekt ustaw y względem bicia w ę g i e r s k i c h  
m o n e t  z ł o t y c h .

—  Jeżeli dziś pomimo naw ału spraw ozdań z tu- 
zinkowych posiedzeń izb, komisyj, sekcyj i t. d., 
zw racam y uw agę czytelników na mowę jen e ra ła  
P e r c z ł a  w Peszcie, czynimy to z powoda wyso-

K r a k ó w  3 K w ietnia. W czorajsze posiedzenie 
wieczorne R ady m iejskiej tak  dalece było zajęte 
przedm iotam i naglącem i, że nie przyszły naw et te 
które przypadały  na porządek dzienny. A na
przód, Prezydyum  R ady podało do wiadomości 
Rady wiele spraw , które bądź weszły na drogę 
zw ykłą, bądź służyły do powzięcia do wiadom o
ści. I  tak  między innemi:]

S traż ogniowa ochotnicza zażądała  przeznacze
nia kościoła niegdyś ś . Scholastyki ua szkołę
gim nastyczną.

Radca m iejski, członek R ady państw a hr. A- 
dam P o t o c k i  zawiadom ił Prezydenta, iż prośba 
Rady miejskiej do N. Pana na jego ręce przęsła 
ua o w strzym anie robót fortyfikacyjoych w K ra 
kowie, nie została złożoną JCMci z powodu, że 
D elegacya Rady państw a uchwaliła wym ierzyć 
na f o r t y fikacye K rakow a nie sumę żądaną przez 
m inisteryum , lecz jedynie 50,000 złr. dla ukoń
czenia jednej z zaczętych robót; kw estya zaś o- 
rzeczenia co do m iejsc m ających służyć jako w a
rownie, odłożoną została na czas późniejszy. W 
skutku tego członkowie D elegacyi będący radca

Ż ądał” on w ysłania deputacyi do M inistra spraw  
wewnętrznych z prośbą o ustanowienie w K ra
kowie delegacyi nam iestniczej, k tóraby z ra m ie -1 £  ^  Komisya egzaminacyjna krakow ska dla  k an- .................................... ; .
nia N am iestnika kraju  stanow iła drugą instancyę ^ydatów  stanu nauczycielskiego gimnazyalnych. kiego jej znaczenia politycznego. Jen era ł M aurycy
a d m i n i s t r a c y j n ą  dla m i s  sta K rakow a i powiatu kra- W v so k ie so  c k  Mi- Perczel, były przyw ódzca w pow stania w ęgierskiem ,
,__________________ A\, M itW vnh  nnwifttów. z no- G dy  w moc ro z p o r z ę a z e ń  wysoKiego c. k. »  | ^  r

- [nisterstw a Oświecenia z dn ia  20 Stycznia do L. 303
złożona Komisya

kowskiego, tudzież dla bliższych powi&tów, z po 
minięciem wszelkiego iz ia łn  politycznego i jeo 
graficznego, tudzież, aby Prezydent m iasta uwia
domił o tej uchw ale p. N am iestnika podczas jego 
przez K raków  przejazdu i w yłożył mu motywa 
tej uchwały z wyrażuem położeniem nacisku, ja

'  . * ■ J ___Aninn nn<llan>Oi

ko

f  24 Lutego r. b. do L. 1369 
egzam inacyjna K rakow ska rozpoczęła ju ż  swe 
czynności, zawiadamia się niniejszem osoby kwali
fikowane życzące sobie poddać się egzaminom

’ - —  osad

_  « 1 I • t  .   t  n A n h / l l O M Tm a Nam iestnikowi. Motywa tego m nioska p rz y - . „ pr zesył ać zechciały na ręce 
pominały, że obyw atele K rakow a w pe y y p iaMQ0 fo  Ogrodu botanicznego w Krakowie,
„ j  do S e jm . p , . «  T .  ZlS r S » ó w o l n . id .w .6  . i .  b l d . i ,  bióro
podanej najw yraźniej się zastrzegali przeciw  po
działowi politycznemu; że w yraźnie żądali usta 
nowienia tylko drugiej instancyi adm inistracyjnej 
pod naczelnym  zarządem  N am iestnika ze względu 
na dogodność m iasta i bliższych mu powiatów, 
tudzież c a  korzyść m iasta; że w projekcie orgam  
zacyi w ładz przez m inistra D ra G iskrę przedło
żonym Radzie państw a d. 16 m arca r. b., nad 
mienionem było o stosowności urządzenia drugiej 
instancyi w K rakow ie, ze względu na potrzebę 
ludności i dogodność adm inistracyi

Rozprawy, jak ie  ten w niosek w ywołał toczyły

gdzie tymczasowo znajdować się będzie bióro Ko-
misyi.

A by zostać przypuszczonym  do egzaminów, wy 
pada kandydatow i do odpowiedniego podania —  
ostęplowanego (5 0  c t .) wskazującego^ nietylko 
przedm ioty, do których nauczania sądzi się być 
uzdolnionym , i klasy gim nazyalne, w których w y
kładać zam ierza, ale i język w ykładow y przezeń

jest obecnie prezesem  stow arzyszenia Honwedów 
w Peszcie. Powróciwszy w  skutek ogłoszenia 
am nestyi z d. 9 czerwca 1867 do ojczyzny, sę
dziwy jeuerał od współobywateli swych natych
m iast zaszczycony został m andatem  do sejmu wę
gierskiego, który go następnie w ybrał do D elega
cyi. T ak  w jednej, jak  i drugiej reprezentacyi 
Perczel liczy się do „Jego K ról. Mości najw ier
niejszej opozycyi," lecz przy każdej sposobności 
występuje przeciw bezpraw nym  agitacyom  i pod- 
żeganiom kraju. Stronnictwo skrajne, złożone z 
samych przyjaciół politycznych Koszuta dąży do 
rozkładu monarchii i do uuiem ożebnienia ugody 
vVęgrów z A ustryą, otarając się przedewszystkiem  
wpływ  swój rozpościerać po kom itatach, tudzież 
w stow arzyszeniach Honwedów, które od n ie ja
kiego czasu m iasto Doszenia pomocy m ateryalnej 

r. 1848, politycznemi przeważnie zaj-ol  mś a j ui v a j  y *7 w r  i . i •
P0* » < w , -  rów nież oatęplowane (po 1 5 1 - b tó J- je n e rn lP e rc te l  w id ,,o
cent.) następujące dow ody: . .

1. świadectwo z odbytego egzam inu do jrza łośc i;
2. świadectwo uniw ersyteckie odchodne (Ab-1 

udow adniające, iż przynajm niej I

B a

m rrorasia^K rakow a. nw 8Ż*j^. I ^rze|MS<l*ił Wszechnicy jako słuchacz

jarcach we Lwowie a germ anizow aniu

ż y ć  Izbie na teraźniejszej sesyi całej szczegółowo 
wypracow anej ustawy kw aterunkow ej; 2) , ż nie- 
znana dziś jeszcze ustaw a o służbie wojskowej ■

d a  p a ń s t w a ,  a l e  s e j m y  k r a j o w e  m a j ą  
t y l k o  p r a w o  r o z p o r z ą d z a ć  f u n d u s z a m i
k r a j o w e m i .  .

W skutku tych przedstaw ień , zasada  propono
w ana przez m inistrów , o d r z u c o n ą  została wię
kszością 5  przeciw 4  głosom i powyżej wymię 
nione trzy zasady przyjęte. Lecz m inistrow ie o 
św iadczyli, że gdy apraw odzanie W ydziała wnie
sione będzie do Izby, wniosą także przedstaw io
n ą  przez siebie zasadę i uporczywie bronić jej

^ D a le j  W ydział kw aterunkow y —  w ybrany przez 
Izbę dopiero n ied aw n o , bo 8g0 m arca —  zw aży
w szy : 1) iż czas już  nie pozwoliłby mu przedło
żyć la
wypracow anej ustawy

6 U8m»7»« - . is j  -w -
reo rgan izacji arm ii -  M ó r , to 
stw a i sejm  w ęgierski m ają  d °P ,er . 
w pływ ać m u s i  na  szczegółowe przepisy p ty  
szłej ustaw y kw aterunkow ej; — P°®tan ? ” : _ow e- 
k ładać  teraz jeszcze projektu całkow itej 
ustaw y kw aterunkow ej, lecz tylko przedsta  
uchw alenia Izbie trzy  powyżej w ym ienione uu 
niej z a s a d y ,  i w n i o s e k :  aby Izba zaw ezw ała 
m inisteryum  do ułożenia na podstaw ie tych 
i uchwalić się m ającej reorganizacyi a rm ii, p ro 
jektu  nowej ustaw y kw aterunkow ej, i do przed
łożenia go Izbie w r. b. w czasie jesiennej sesyi. — 
N adto postanowił W ydział w ykonać techniczną 
ty lko  rewizyę dzisiejszej ustaw y kw aterunkow ej, 
aby  zmienić w niej przynajm niej przepisy, które 
niezgodne są  z obowiązojącemi ustawam i zasa- 
d n iczem i, i zaraz Izbie tę zm ianę przedłożyć do

^R o zsze rzy łem  się nad przedstaw ieniem  dotych
czasowego rezultatu czynności W ydziału kw ate-

korzystniejszego skutku w tej spraw ie m e można 
sobie było życzyć, a  spodziew ając się, że przy 
zbadania  kw estyi zasadniczej K raków  nie będzie 
uznany za dogodny na tw ierdzę, w strzym ali się 
od zaniesienia prośby m iasta do tronu.

Z powodu podania 25 handlarzy  wołów do rre -  
zydenta m iasta o uzyskanie, aby K raków  mógł 
być przeznaczony Da stacyę oraz targow isko w o
łów, jako o wiele dogodniejszy od Oświęcima, o- 
bok uzasadnienia tego podania względami korzy
ści dla handlu, ja k  to już p rak ty k a  udowodniła, 
N am iestnictw o na przedstaw ienie Rady miejskiej 
w poparciu tego podaoia zaniesione oświadczyło, 
iż uczynionem będzie zadosyć żądaniu właśnie 
deputacyi z Oświęcim a o przyznanie tem u m iastu

o święto
 ___   w Krako

wie. W tym duchu przem aw iali D r K o c z y ń s k i  
dw ukrotnie, D r S z l a c h t o w s k i ,  Dr  l i y d z o -  
w s k i ,  Dr  H a r a j e w i c z .  Z a wnioskiem zaś Dr 
W e i g l  dw ukrotn ie , D r S c h B n b o r n ,
8 z o w s k i w skazując zarazem  na uchwałę w łaśnie 
zapad łą  w R adzie państw a, zatw ierdzającą projekt 
organizacyi adm inistracyjnej; wreszcie spraw o
zdawca; przeciw  nagłości mówił D r O e t t i n g e r .  
Dr  K o c z y ń s k i  m ówiący z początku za odrzu
ceniem wniosku, żądał w dalszym  toku mowy ty l
ko odroczenia jego, ale wniosek jego podjął na- 
stępnie D r R y d z o w s k i .  Dr  O e t t i n g e r  mo- 
wił za wnioskiem, lecz przeciw jego nagłości

K r i o l ó i , D r ż ą -  chciał od .alaó  go do aeko ji. Z w olaao ic , . M o * .£5. aaó w S Z i ,  torgów  bydła .a o to a e g o L y k a z y w ą li , .jako rzecz [dogodności adm inistracy jnej, m e ma 
■ zw iązku z podziałem kraju , jak

istnienie np.

8tawia Sie puzuiCjoz.cj t I*' T . .
P rezyden t złożył Radzie projekt urządzem a bu-1 st; r08tw a górniczego w K rakow ie

downictwa m iejskiego, który  po zbadaniu i uc wa- acelacyjnego, nie prowadzi do podziału
leniu przedstaw iony będzie Sejmowi do potwier- lob j ą  J  atoli jeszcze żąda w niosek , bo

N a inter>jelacve wiceprezydenta p- H e l c i a  n a |ty lk o  delegata podlegając^o^N aim e^tnicU u^ie^

poprzedniem  posiedzenia uczynioną względem „Jd^ać.^R eT em iye6^  pruskich prowincyach nie
jęcia  przez gm inę policyi miejscowej, Prezydyum  y • J nrowi ncyj ,  sknrn nrexvdnnei 
w yjaśnia, że M agistrat udał się w kwietniu 1867 | są  przecież podziałem prowm cyj,
w tej spraw ie do Nam iestnictw a i ponowił swoje po
dania d. 7 czerwca i 10 października, a d. 13 
t. m. otrzym ał odpowiedź, że rozstrzygnięcie tego 
przedmiotu, jako  będącego w zw iązku z ogólnem 
uregulowaniem kom petencyi tak  gmin jak  w ładz 
policyjnych, zaw isło od orzeczenia pod tyra osta
tnim względem, takow e zaś jeszcze nie nastąpiło.

Dyrektor Instytutu Technicznego Dr. B r z e z i ń 
s k i ,  zajmując się utworzeniem  muzeum prze- 
mysłowo-handlowem, które dla rękodzielników , 
fabrykantów  i kupców w ielką może być pomocą 
naukow ą w ich zawodach, zaniósł podauiej do 
P rezyden ta  m iasta, aby Rada m iejska w raz z Iz 
bą handlow o-przem ysłow ą i instytutem  Techni
cznym w zięły te zbiory pod 8woją opiekę i s ta 
rały  sie  o zaprow adzenie wykładów nauk przy 
tutejszym Instytucie Technicznym  zastosowanych 
do przem ysłu, tudzież w razie pomnożenia się 
zbiorów, m iały staran ie  o ich pomieszczenie.

Prezydyum  R ady zaw iadam ia, że celem pod-
: * i _ 2 J A -A n tn  mioafa

skoro prezydenci
ich podlegają naczelnem u prezydentowi

Nie robim y stenograficznych zapisków  z obrad 
R ady m iejskiej, lecz tym  razem  bylibyśm y chętnie 
korzystali ze stenografów, tak  dalece rozpraw y były 
dosadne, a  częstokroć wymowne. W niosek D ra 
R y d z o w s k i e g o  o przejście do porządku dzień 
nego upadł, ja k  rów nież w niosek D ra S z l a c h -  
t o w s k i e g o  względem  odroczenia ^ D ra  O e t t i n  
g e r a ,  aby  odesłać rzecz do sekcy i,łj. nie uznać 
nagłości wniosku. W rozpraw ach szczegółowych 
mówili tylko D r M a j e r  za odesłaniem wniosku 
do sekcyi, dodając, że nie jest mu przeciwnym 
w zasadzie i uznaję potrzebę m ienia go zawsze 
w pogotowiu, pragnie go jednak  określić jaśniej 
przed jego uchwaleniem, u M i e r o s z o w a  k i  za 
przyjęciem  wniosku w jego brzmieniu, powierze
niem zaś Prezydentowi redakcyi podania do Mini
stra . W głosowaniu imiennem wniosek p. Z i e 
l e n i e w s k i e g o  otrzym ał 29 głosów przeciw 10: 
Uchyliło się od głosow ania 5  z pow odu, iż byli

niesienia przem ysłu i dobrobytu m iasta, zawezwa-1 przeciwnemi uznania nagłości, 
ło zgrom adzenia rzem ieślnicze o w yjaśnienia sto- Ju tro  zdam y obszerniej spraw ę z obrad nad

w zrastającą w stow arzyszeniach tych przew agę stron
nictwa Koszuta, postanowił ostro uderzyć na by łe
go dyktatora, pragDąc knowaniom jego raz  kres 
położyć. Lubo Perczel mówił nieco pro domo tua, 
zerw ał jednak  niejednę gałązkę z w iędniejących 
już w awrzynów Koszuta, a  tem sam em  chwilowo 
przynajm niej skruszył potęgę stronnictw a sk ra j
nego.

Osiągnięty w r. 1848 rezultat— rzekł Perczel—- 
nie jest dziełem K o s z u t a ,  lecz dziełem tych pa- 
tryotów, co od r. 1823 do 1848 pracowali nad 
przyspieszeniem  praw dziw ie złotego w ieku postę
pu. Mówca jaż  w r. 1842 napisał w dzienniku 
Pesti H irlap  a rtykuł dom agający się utw orzenia 
arm ii w ęgierskiej. W r. 1848 po w ypadkach m ar
cowych Koszut chorował w Budzie, kiedy on (P er
czel) jak o  naczelnik policyi m usiał się uganiać 
i  zamieszkami przeciw Żydom, z w alkam i o naro
dowość i intrygam i reakcyi. On z dw om a innymi 
palryotam i doprow adził do tego, że utworzono 10 
batalionów Honwedów. Mówca publicznie mówił o 
zdradzie, zakradającej się do szeregów w ojska 

Świadectwa zak o ń czo n y ch  sześciu klas gimna-1 węgierskiego, za co otrzym ał w  sejmie naganę od 
z y a ln y c h  i kursów filozo ficznych  obowiązkowych | Koszuta^ W wojnie przeciw Włochom Koszut ka-

zwyczajny, w k t ó r e m  —  ja k  się spodziewać nale
ż y   znajdą się poświadczenia uczęszczania n ie
tylko na  jego  przedm ioty zaw odow e, ale także i 
na w ykłady filozofii, na języ k  i literaturę polską, 
oraz na języ k  i literaturę niemiecką.

3. D okładnie skreślony bieg życia kandydata, 
z wyłuszczeniem  ja k  najszczegółowszem  —  całej 
k o le i, k ierunku i rozciągłości jego kształcenia się, 
oraz wszelkich środków  pomocniczych użytych 
w tym  celu — aby dać Komisyi sposobność m ożno
ści ocenienia, czy je s t odpowiednio do przepisów 
)rzygotowanym  do zaw odu , o który ubiegać się
zam ierza. .

4. W ra z ie , gdyby na rok przed  podaniem  się
do egzaminów opuścił był W szechnicę, winien je s t 
dołączyć świadectwo odpowiedniej W ładzy publi- 

się swego przez ten  przeciąg
dołączyć 
cznej zachowania 
czasu.

b e z w z g lę d n ie  do zał u c h w a lić  posłanie im posiłków, gdy przeciwnie
przypuszczenia d o  « g £ S w %; a le "  zostaje pozo-1 mówca krokowi temu mocno się spraeciW iał. Kied^y 
stawionem K om isyi d o  r o z s t r z y g n i ę c i a , _ czyli^m a | później krajow i z a g ra ż ab  n m b e z p ie c z e ^ tw o .^ e
lub nie udzielić sw eg o  z e z w o le n ia  na 
szczenię ze w z g lę d u  n a p rz e d s ta w ia ją  ę oko-

przypu-1 K oszuth , 
ojczyzny

lecz on powołanym  został na 
i on to utw orzył w raz z kilkom a P o 

bożności _  zw łaszcza w razie dłuższego sprawo-1 jaciołm i w ydział obrony krajow ej. Koszuth później 
z dobrym  skutkiem  przez kandydata obo- dopiero do nich się przyłączył, ponieważ należałwama

wiązków nauczycielskich, — - . --------
wodnionego późniejszego w ykształcenia się n au 
kowego onegoż.

K raków  dnia 29 M arca .
Prezes, D r Czerwxakowski-

a lb o li też należycie udo-1 do tych, co zw ątpili o siłach n a r o d u ; podczas gdy
bowiem mówca utworzywszy arm ię w yruszył prze
ciw J e l a c z y c o w i  i pobił go na głowę, Koszut 
udał się do Szegedynu i wrócił ztam tąd, kiedy 
stolica już  była w olną od w szelkiego niebezpie
czeństwa. Cóż Koszut potem rob ił?  PoBtawił na 
czele arm ii G ó r g e y a ,  za którego ręczył naro- 

W l e d e ń  2 kw ietnia. Już W wczorajszym a rty -Id o w i. Mówcy atoli Koszuth po trzykroć odebrał 
b n i e  wsteDnvm zwrócona jest uwaga, że głów ną ce- komendę, ostatn ią razą pod bzegedynem , kiedy 
KU ęp 3 -  T-w- m n A n . i :  i 0 . ’ ra„ IM oskali z Debreczynu był w yparł, tudzież pod

ię  z jazdi 
doniósłsię

w Izbie wyższćj był pośpiech. D a | 
powiedzieć o posiedzeniach Izby 

k tó ra  w bieżącym tygodniu codziennie od-
°hą to°sam<T powiedzieć o posiedzeniach  Izby nTż-1 T urą,"gdzie  utarczkę z jazdą tak  św ietnie w ygrał,

iż P a s k i e w i c z8ZC1 b j r g u U U l U  W U ń l C U U i w  u  — l ,*
hvw a jedno, a  naw et od środy po dw a posiedze- sztu, że opuszcza w ęgry . Pod Sz _ _ 
n ja  i pędzona jakąś niew idzialną siłą uchw ala on (Perczel) w 35,DUO wojska, i tutaj znowu Ko-

H a y n a u o w i  do 
Szegedynem

Pe-
stał

w szystkie projekty rządowe, byle tylko iune przed I szuth odebrał mu komendę, pow ierzając takow ą 
św iętam i załatw ić trzy ustaw y religijne. D la te- aw anturnikow i. Mówca mógłby tegoż w ziąść do 
go dłużni jesteśm y czytelnikom spraw ozdania z niewoli, lecz cenił on ojczyznę po nad  w szystko, 

’ - - - ! J niższćj, z których dw a pod Tem eszw arem  w alczył jak o  prosty Honwed
interesów k ra ju  na- i był ostatnim , co pole bitwy opuścił. Po  tej nie

szczęśliwej bitwie Koszuth pow ierzył GSrgeyowi 
dyk tatu rę  i ja k  tchórz kraj opuścił. KoBzuth, ten

trzech posiedzeń Izby 
szczególnie dotyczą także 
szego,

Na posiedzeniu 8ym, w e w torek d. 31 m ąrca;



CZAS z Soboty 4 Kwietnia 1868.

Najsławniejszy patryo ta, p o d k o p a ł  o j c z y z n ę  
flW oją.

W  W iddynie Koszuth prosił mówcę o przeba
czenie za zniewagę, jak ie j d o zn a ł; oświadczył mu, 
fce ty k o  czas może w szystkie rany  zagoić. W Szu
rnij on (Perczel) m ianowany został naczelnikiem 
^ychodśtw a, lecz Koszut w ystąpił jako  gubernator, 
a chociaż mu nieraz wspominał, że od chwili rezy- 
gnacyi swej już nie jest dyktatorem  i nigdy już 
nim nie zostanie, przecież roli tej odgrywać nie 
zaprzestał. P rzez  18 la t Koszut więc ciągle mieni 
się jeszcze dyktatorem ; miliony odtąd pochłonął 
» c ć i on zrobił? Uciekł z Włoch, ja k  to uczynił 
°ngi w Szegedynie.

W A m eryce budował okręty, lał arm aty, zaku
pił broń, i jak iż  osiągnął rezu lta t?  Uciekł z Ame
ryki pod fałszywem  nazwiskiem  S c h m i d t .  W 
Anglii przepędził lat 10 i rzekł raz do ludu an 
gielskiego: iż mógłby był A ustryą, k tóra  przez 
wieki krzyw dziła Węgrów, zniszczyć, lecz ją  o- 
calił, czego naturalnie rozsądny lud angielski nie 
mógł pojąć. Innym  razem  rzek ł: A ustrya je s t tak 
Błabą, iż uw aża za rzecz sromotną, zawrzeć z nią 
przym ierze i dla tego woli W ęgry oddać w ręce 
Rosyi.

U Anglików uchodził za takiego, co m a „bzika;" 
inaczej być nie mogło, bo skoro A ustrya rzeczy
wiście je s t tak  słabą, W ęgry mogłyby odzykać 
wolność, dla czegóż więc Koszuth ojczyznę swoją 
oddaje w ręce M oskali? Koszuth drukow ał ban
knoty i dostarczał Serbii i W ołoszczyżnie broni, 
które to kraje z pew nością je jby  nie były użyły 
na korzyść W ęgrów ; dopuścił się więc praw dzi
wej zdrady na własnej ojczyźnie.

W  r. 1866 Koszuth znowu otrzym ał 5 milionów 
ranków  i cóż zrobił z pieniądzm i tem i? Poszły 

one w rozsypkę, gam zaś siał niezgodę i hańbę. 
I  po takich czynach odw ażył się Koszuth pisać 
tak  bezczelne listy do D eaka, który popraw ił, co 
on zepsuł. ... f, j

Ktoż nie zna mowy D eaka w d. 28 m arca 1867. 
(Elien Deak!). Ten Barn D eak z la t 1832, 1836, 
1839 i 1840, którego naw et Koszuth nazw ał W a- 
szyngtonem, nnjwiększym  mężem w Europie, D e
ak  z r . 1861, którego cały św iat pow aża i czcią 
otacza, D eak —  autor słynnych adresów, najle- 
Pszy Sj n ojczyzny naszej (Eljen! E ljen!)—który 
f bwnie znakom itym  je s t mówcą, lecz daleko m ędr- 
Bzy od Koszutha, jakże  mówił D eak, wiedziony 
duchem pojednania i przebaczenia, owego d. 28 
marca?l Otoczył K oszutha aureolą, na k tórą  — wy z 
naję szczerze— woale nie zasłużył. Cały naród był 
Wdzięcznym Deakow i. Lecz Koszuth? —  W liście 
ż Paryża z najw iększym  cynizmem, z bezczelno
ścią do której tylko człowiek je s t zdolen (hałaśliw a 
przerw a i kłótnia między zwolennikami i przeci
wnikami Perczla), Koszuth, jak b y  oszalał pod cię
żarem zgryzót sum ienia, kąsa ł rękę braterską, 
k tórą  mu podał Deak.

Mówca oświadcza, że tak , ja k  się sprzeciw ia 
reakcyi, zarówno walczyć będzie przeciw  dąże
niom owych złoczyńców, co kra j podburzają, aby 
później łowić ryby  w m ętnej wodzie.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  3 kwietnia. Z najwyższego rozkazu od

będzie się po szczęśliwem rozwiązaniu Najjaśniejszój 
Pani we wszystkich miastach stołecznych uroczyste 
Te Deum, na którem wszystkie władze cywilne i
wojskowe znajdować się będą. ............

Szczęśliwy wypadek rozwiązania Najjaśniejszej Pani 
oznajmiony będzie w Krakowie mieszkańcom w razie 
urodzenia się syna 101, a w razie urodzenia się córki 
21 wystrzałami z dział. Salwy dane będą z wałów 
tutejszej warowni na Zamku.

Uroczyste Te Deum  odprawionem będzie w ko
ściele N. P. Maryi o godzinie lOój przed południem 
w dnin w którym wiadomość ta przed godziną 6tą 
z rana strzałami działowemi ogłoszoną zostanie. Gdy
by zaś wiadomość ta póżoiój niż przed godziną 6tą 
8 rana nadeszła, odbędzie się nabożeństwo o godzi
nie lOćj z rana nazajutrz.

W razie nadejścia wiadomości w Wielką Środę po 
godzinie 6ćj z rana, lub w ostatnie trzy dni Wiel

sznie, bo jest tylko na straży konsekwencyi, sama zaś 
wyżej stoi nad zasady, tobyśmy dołożyli, że w kwe- 
styi irlandzkiej nie chodzi o zasady, lecz o interes 
angielski, nie chodzi o kościół lecz o arystokracyę, 
a zasady są prostem narzędziem stronnictw tak Glad- 
stona jak  Disraelego.

— Wczoraj p. Aszpergerowa zakończyła  ̂bzereg 
swych ról gościnnych wystąpieniem w „zadaniu dra- 
matycznem" przez Thouliego p. n. P ójdź t u!  owój 
prawdziwćj próbie talentu artystki.^ P. Aszpergerowa 
znana zaszczytnie z dawniejszych już czasów scenie 
tutejszćj, uwozi z sobą pochlebne wspomnienie wszy
stkich, co umiejąc cenić jćj szczególne w zawodzie 
dramatyczuym zdolności i stanowisko, jakie sobie wy
robiła na scenie p o l s k i ó j ,  obawiają się z j ć j  ubytkiem, 
dostrzedz nieraz na scenie naszćj jćj braku,

_  W niedzielę (5 b. m.) odbędzie się w sali re- 
dutowój tutejszego teatru koncert amatorski wokalno- 
instrumertalny pod kierunkiem p. Guniewicza, na do
chód ubogich chorych, wstydzących się żebrać. W 
koncercie weźmie udział członek opery włoskićj p. W a
lery Wysocki; znana w mieście z pięknego śpiewu 
amatorka: i członkowie towarzystwa „Muzy obok 
orkiestry wojskowćj pułku Księoia Gustawa Wazy. 
Ostatni to już w ciągu postu tegorocznego koncert i 
to w dniu, kiedy ani teatru, ani żadnój innćj rozryw
ki wieczornćj nie będzie; spodziewać się przeto mo
żna, że chęć usłyszenia znakomitych talentów wspól- 
nib z znaną pohopnością mieszkańców tutejszych w 
popieraniu celów dobroczynnych, liczną zgromadzą

** _  miesiąc kwiecień obowiązali się sprzedawać

aAM e b p s z e Z y - M  B a r t l  przy ulicy Szewskićj; 
Tomasz C h ę c i ń s k i  przy ulicy D ługić,; Wilhelm 
liming przy Małym Rynku; Antonina K o b i e r z y ń  
s k a  n a  Stradomiu; Tomasz P i n d e l s k i  przy ulicy 
Floryańskićj; Franciszek S z e u r  i c h przy placu Szcze
pańskim; J a n  S z n e i d e r  przy ulicy Sławkowskićj-  
za 1 cent 3 łuty wiedeńskie — Józefa G ó r m s i e -  
w i c z o w a  przy ulicy Grodzkićj 3 7 8 łutów wied.

chleb żytni: Franciszek H e n i s z  przy ulicy Szew
skićj— za 1 cent A1/^ łut. wied.;

bułki przednie: Józef B a r t l  przy ulicy Szewskićj 
Tomasz C h ę c i ń s k i  przy ulicy Długićj — za 1 ceń
1 ̂ !ą łut* wied.

bułki zwyczajne: Józef B a r t l  przy ulicy Szowskić 
Tomasz C h ę c i ń s k i  przy ulicy Długićj— za 1 cent 
2 %  łutów wied.

chleb parowy  Gustawa B a r u c h a :  Nr I  na droż 
dżach i mleku 28 łut. za 11 centów i większy w tym 
stosunku, Nr II funt 9 cent.; Nr U l 8 %  cent.; Nr IV 
7 %  cent.; razowy 63/4 cent.

chleb prądnicki i pędzichowski: 1 funt 8 cent.
—  Technik tutejszy p. Grodzicki otrzymał na całą 

monarchię austryacką przywilej wyłączny wynalazku 
oszczędzania gazu, i zastosowuje go do płomieni ga
zowych tak przy oświetlaniu, jak ogrzewaniu gazem 
mieszkań i gotowaniu na gazie. Założył on już w Wie
dniu wielki skład wszelakiego rodzaju przyrządów, 
w których dla powyższych potrzeb zaprowadzoną jest 
oszczędność gazu. Profesor Kletzinski w Wiedniu 
miał publiczny odczyt o tym wynalazku oszczędzenia 
gazu, i wykazał, że narządy p. Grodzickiego zape
wniają zupełne wypalanie gazu i przy równem świe
tle oszczędzają 36 do 40°/0 gazu. Taka oszczęduość 
pozwala używać gazu do ogrzewania mieszka.: i przy
rządzania jadła. Piece gazowe zdolne są ogrzać 
średni pokój za pół godziny przez spalenie 45 stóp 
sześciennych gazu, który kosztuje w Wiedniu 18 cen
tów, ale w Krakowie, podług dzisiejszych cen gazu, 
kosztowałby 27 centów. Garnki z narządem gazowym 
pozwalają ugotować obiad na stole tak jak się gotuje 
kawa lub herbata na samowarze. Za a/5 centa można 
zagotować aż do kipienia kwartę wody; w Krakowie 
zatem możnaby na samowarach gazowych p. Grodzi
ckiego przyrządzać przynajmniój kawę lub herbatę 
za 3/» centa Sazu spabwazy.

— Wydziały powiatowe w L i m a n o w ć j  i w R o p  
c z'y c a c h  podały do Ministerym Oświecenia i do Rady 
Szkolnćj krajowćj przedstawienia w sprawie krakow 
akie go Instytutu Technicznego.

—  WielicxKa d. 2 kwietnia.
(A  B ) O pierwszem posiedzeniu Rady powiatowćj

Wielickićj pośpieszam z udzieleniem wiadomości.
P o  n a b o że ń stw ie  so len n ćm  w k o śc ie le  parafialnym 

udało sie zgromadzenie Radnych do sali posiedzeń
* P r r A M  n n  n i < 7 A n a ł o u / i o n i i i

Przyjechali do Krakowa od 2go do 3go kwietnia.

HOTEL DREZDEŃSKI: Władysław W róblewski
właściciel dóbr z Galicyi, Boxhorn Joachim z Paryża, 
Józefa Rozeneweigowa z Proszowic, Robert Tag ku
piec z Magdeburgu, Jerzy Nicopolski z Berlina, Lu
dwik Taub z Paryża.

HOTEL POD ROŻĄ: Karolina Anders z córką z 
Wadowic, Adolf Stroński urzędnik z Olkusza, Ferdy
nand Mikotow inżynier z Miechowa, Józef Reiner 
kupiec z W iednia, Adolf Fertig kupiec z Rzeszowa.

HOTEL SASKI: Władysław Cielecki z Sebastopola, 
Tomasz Wrzosek z Kongresówki, Eugeniusz Skar
żyński właściciel dóbr z Warszawy, Teodor Podpały 
z Rosyi, Henryk Cieszkowski właśc. dóbr z Warsza
wy, Ludwik Uizne dyrektor fabryki z Drezna.

HOTEL POLLERA: Ignacy Lilien ze Lwowa, L u
dwik Krakow z Radziszowa, Mieczysław Pawlikowski 
właściciel dóbr z Medyki, F . Stefan kupiec z Szczu
cina, Rudolf Heger Magister farmacyi z Wiednia, 
Karol Bosiowicz knpieo z Wiednia, Henryk baron 
Konopka właśc. dóbr. z Mogilan, Kajetan Wolski 
właśc. dóbr ze Spytkowic, Rudolf Szwarc ze Lwowa, 

Heniger kupiec z Wrocławia, E. Zawadzki wł. 
dóbr z Iwanowic, Jozef Helmersen z Willand.

dzenia zajść robotników  w Genewie. Prezes Rady 
stanu C a m p e r i o  umocowany został przez fabry
kantów i robotników do zaw arcia ugody.

K o p e n h a g a  1 kw ietnia. Z apew nia ją , że 
D ania żądała  odstąpienia w yspy Alsea i Sunde- 
witt, (a więc oraz Dyplu) dla uregulow ania kwe- 
styi północnego Szlezwiku. P rusy  żądanie to od
rzuciły.

M a d r y t  1 kw ietnia. N a r v a e z  zawsze je 
szcze obłożnie chory.

B u k a r e s t  1 kw ietnia. Izba deputowanych 
odroczoną została do 30go kw ie.n.a. U staw a o ży
dach nie przyszła pod obrady.

W a s h i n g t o n  1 kwietnia. Prezes sądu w 
procesie J o h n s o n a ,  C h a s e  (najwyższy sędzia 
i m inister spraw iedliw ości) żądał zatrzym ania wła 
dzy sędziowskiej w ciągu trw ania procesu. Reda- 
ktorowie ak tu  impeashment i kilku senatorów  
sprzeciw iało się tem u , lecz senat żądauie to po
parł (T elegram  ten jest niejasny. Z daje s ię , że 
Chase pragnie prezydow ać w sądzie, który po za 
w yrokow aniu sądu senackiego i uznaniu prezy- 

euta winnym  w zasadzie , sądzić go będzie, ja- 
so prostego winowajcę. Red.)

TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH
w Gazecie Lwowskiej.

Z a w e z w a n i a :  Sąd krakowski posiadacza ksią
żeczki Krakowskićj Kasy oszczędności Nr 224 na imię 
Józefa Procnera i książeczki Nr 1,345 na imię Jana 
Godłowskiego wydanćj; termin w ciągu roku.— Sąd 
w Brodach proboszcza gr. kat. z Sznyrowa Joachima 
Orłowskiego do powrotu w ciągu 3 miesięcy wraz z 
żoną i dziećmi do kraju.

/

Gospodarstwo, przemysł i handel.

Kraków 3 kwietnia. Zupełnie niemal ustają 
teraz dowozy zboża z Królestwa Polskiego, jak  to 
zwykle bywa w obecnej porze, z powodu nagłych 
robót w roli. Również z Galicyi zwieziono bardzo 
mało zboża. Targ tu był dziś nieco ożywiony pod 
względem miejscowej potrzeby i bliskich Świąt Wiel
kanocnych, jak niemniej, że zbliża się czas świąt u 
Izraelitów, tak, iż przez parę tygodni nie będzie pe
wnie żadnego targu zbożowego. Żyto płacono dziś po 
złr. 9-50 do 9*80 za 162 funt. wied. Pszenicę czer
woną, która lepiej odchodziła, płacono po złr. 13, 
13-50, 13-75 do 14 za najpiękniejszą. Białej psze
nicy nie było na targu. Owies łatwy znajdował odbyt 
po zir. 4-20 do 4 -30; piękny biały na siewy po 
4-60 za cetnar wied. bez opłaty konsumcyjnej. Koni
czyna w małych partyach po złr. 34, 36 do 42 złr, 
ta  180 funt. wied. netto.

Kassa Oszczędności w Krakowie.

Na dniu 29 lutego 1868 wy
nosił stan wkładek złr. 195,167 c.

Od Igo do 31go marca 1868
włożyło 164 stron złr. l* ,3 9 i  c-

Od Igo do 31go marca 1868
zwrócono złr.

Razem złr. 210,159 c. 68 

9,934 c. 38
Stan wkładek d. 31 marca 1868 złr. 200,225 c. 30 
Wkładki na rachunkach bieżą

cych w marcu 1868 wynoszą złr. 30,000 c.
Razem złr. 230,225 c.

B e r n  2 kw ietnia. W ielka je s t nadzieja zago-1 odpowiedzi, ja k  ty lko  tak ie  oświadczenie. Co wię-
-  ~  "  J cej, w dniu tym znany j był w W iedniu tylko

telegram o ukazie donoszący, sam  zaś tekst u k a 
zu dopiero wieczorem w tym że dniu mógł był dojść
do stolicy; telegram więc nie dostarczał nawet 
do postawienia iuierpelacyi dostatecznego w ątku. 
Gdy zaś Delegacya, jak  w iadom o, na owem po
siedzeniu zakończyła sesyę, przeto i delegaci pol
scy, pomimo nawet najlepszych niezaw odnie chę- 
ci, interpelacyi postawić nie mogli.

Z powodu niejakiego wstrzymania natarczyw o
ści pruskiej na drodze zjednoczenia całych Nie
miec, w strzym ania się zresztą bardzo widocznego 
i m anifestującego się nietylko w dziennikach u- 
rzędowych lecz i w ostatniej mowie tronowej k ró 
la Pruskiego, powstało w Niemczech mniemanie, 
że gabinet berliński odstąpił od w ykonania 
planów swoich zaborczych, zwłaszcza, że minęła 
go sposobność korzystania z zamieszek, któremi 
groziły w ypadki na W schodzie. Otóż Provincial 
Corrtsp. utrzymuje, że nie przyszło w polityce 
pruskiej do żadnej stagnacyi, lecz że Prusy nie 
inyśią siłą  dokonywać dzieła, które samo z siebie 
prostą naturą rzeczy nastąpi. W pływ na k raje  po
łudniowe w yw ierany przez rozwój i utrw alenie się 
Zw iązku północnego dokona zwolna dzieła jedno
ści niem ieckiej.

To uspraw iedliw ianie się Provinz. - Corresp. l  
polityki pruskićj odpow iada doniesienia, jakoby  
rząd pruski zapew ił F ran cy ę  i B aw aryę, iż nie 
myśli rozprzestrzeniać atrybucyj parlam entu cło- 
wego i wprow adzać go na pole polityczne. Indep. 
belge mówi też, iż hr. B ism ark zapew nił ks. N a
poleona o poprzestaniu P rus na dotychczasowym 
stanie rzeczy w Niem czech; a  przeto że Prusy 
zamiast zachęcać Niemcy południowe do łączenia 
się ze Związkiem północnym , uchylać się będą 
od wszelkich przyrzeczeń i zobowiązań. W yjąw
szy ty lko , gdyby się objaw ił powszechny rnch 
niczem nieprzeparty ku połączeniu się, Prusy nie 
m ogłyby mu staw iać oporu.

Parlam ent północno niem iecki, który  zajm uje się 
spraw am i czysto wewnętrznych urządzeń, a  p rze 
to zupełnie obojętnym jest d la  czytelników obcych, 
odroczonym będzie jutro w sobotę, a  zbierze się 
znowu 15 lub 16go b. m., poczem znów będzie 
albo odroczonym  albo zam kniętym , gdyż parla
ment cłowy zbierze się wśród tego w d. 20 kwie
tnia. Zw łoka w jego zwolanin nastąpiła  w skutku 
opóźnienia wyborów w H esyi i Wirtembergii.

Pogłoski parysk ie  o niebezpiecznym stanie zdro
wia Ojca Sgo okazały się być zupełnie błędnem i, 
gdyż Pius IX  odbyw ał nawet przejażdżkę po m ie
ście. Równie takaż mylna wieść k rąży ła  we 
Florencyi o napadzie apoplektycznym  kró la  W ik
tora Em anuela bawiącego w łaśnie w Turynie.

Wczoraj wieczór m iały się dalej toczyć rozpraw y 
angielskiego parlam entu nad zniesieniem  kościolapa- 
unjącego w Irlandyi, to jest nad uwolnieniem kraju 
katolickiego od przywileju, jak iego  w nim używ a 
obcy kościół. Nie wiemy jeszcze, jak i będzie re
zultat wniosków G l a d s t o n a ,  lecz zaw sze w a- 
źuym je s t sym ptom atem , że B r i g h t  może dom a
gać się zniesienia przywileju dla protestantyzm u 

tej sam ej mównicy, z której przed niew ielą j e 
szcze laty nie pozwolono 0 ’Uonnellowi bronić 
n a w  swojego narodu i kościoła. Całem  usiłow a
niem Disraelego jest uchylić tę spraw ę z porządku 
dziennego i utrzym ać gabinet swój aż do przy
szłych wyborów wyszłych z reformy parlam entu. 
Tem u to przyszłem u parlam entow i chce m iniste- 
ryurn zostawić w spuściźnie spraw ę kościoła w 
Irlandyi oraz kw estyę agrary jną.

5UUZ1U1U u c j  it l a n a ,  i. rrt T-V UU&lO 816 Z g rU U ld u ao u w
kiego Tygodnia, odśpiewanie uroczystego Te Deum  na- tutej8ZŚi Rady miejskićj. Tam po przedstawieniu przez 
Stąpi dopiero w uroczystość Zmartwychwstania o go- N ,« e ln ik a  zgromadzonym Radnym p. Erazma N i e -  
dżinie l l ć j  przed południem w kościele N. P. Maryi. l<]z i e i 8 k i e g o  jako Prezesa Rady, tudzież p. P o l i -  
r~-=. JExcel. Namiestnik hr. Agenor G o ł u c h o w s k i | k o w s k i e g o  j„ko komisarza Prezes w krótkiej a 

/odjechał wczoraj wieczór do Lwowa zabawiwszy treśoiw6j przemowie zachęcającój do pracy^ Ja dzież
J - Na obiedzie znajdo-1 zgody otw or/ył posiedzenie. Posiedzenie trwało od lOćjW Krakowie od przedpołudnia,

I wał sie u radcy nadwornego p. russ.ugma. ,    _  , - J . . ,.
—  Prezydent miasta Dr. D i e t l  zamierzył, p o d o -L mianami reguiamin dla Wydziału Rady powiatowćj 

bnie iak w roku zeszłym, rozdać między 24 ubogie I tudzież bndżet na rok następny. Nie wdaję się w 
rodziny mieszczan tutejszych Święcone wraz z datkiem szczególy Cyfer lub pojedynczych zmian w paragra- 
jako jednorazowe wsparcie. W ciężkich obecnie cza- fach> gdyi mni6j  to ogdi obchodzić może; większe 
Bach znajdzie się bowiem wiele takich rodzin, które sa§ znaczeDie ma wniosek postawiony przezj bar. 
nie byłyby w stanie obchodzić chociaż skromnie tego K o n o p k ę ,  by Rada powiatowa zechciała uchwalić 
zwyczaju zarówno kościelnego jak narodowego. Ktoby petyCyę do Rady szkolnćj w celu pozostawienia tu- 
przeto pragnął powiększyć l i c z b ę  owych rodzin obdaro dzjeż rozszerzenia Instytutu technicznego w Krakowie, 
wanych przez Prezydenta Święconem, ten znajdziei do Wniosek ten jednogłośnie przyjęto, a zredagowanie 
tego najłatwiej sposobność uczynić to wspólnie, bo i prc§by polecono p. S z u j s k i e m u ,  znanemu history- 
dobroczynność wymaga pewnćj kontroli, aby jednemu I jj0Wj
nie dostało się za dwóch, a drugiemu nic. Miłym objawem było, iż na 26 Radnych pomiędzy

— Przegląd polski na miesiąc kwiecień zawiera kt(5rymi jest jedenastu w ło śc ia D , ci ostatni ago» 
następujące a rty k u ły  „Prawie powieść*1 (dokończę- trzymając się razem, szli ręka w rękę z właścicielami, 
me) ; „K w esty?w schodni^i kościół wschodni** j rzez L ^ n i a j ą c  się tym sposobem do prędkiego zała- 
X. . K l u c z y c k i e g o  (c. d.); „Szkice polityczne hr. 1 twienia różnych spraw.
MUnster" przez Bernarda K a l i c k i e g o ;  , 0  Radach p 0 jamknięcm posiedzenia Prezes Rady zaprosił
powiatowych" przez Ludwika W o d z i c k i e g o  (dok.); wszystkich Radnych na obiad do Sledziejowic. 
„Sejmik gospodaiski w Toruniu w d. 19 i 20 lutego __ W sobotę dnia 4 kwietnia, Sgo Izydora biskupa
1868 r .“; „Przegląd literacki" przez Józefa S z u j -  WyZnawcy.
s k ie  g o ; »Kronika bibliograficzna"; „Przegląd poli
tyczny" przez Stanisława K o ż m i a n a ;  „Sprawy eko-

(Nr 734)
Galicyjska Kasa Oszczędności we Lwowie.

Stan wkładek był z dniem 
29 lutego 1868 .............................3.972,704 złr. 68 c.

Od 1 do 31 marca 1868
włożyło 1045 stron . .  .120,659 złr. 7 c. 
zwrócono 279 stronom 102,168 złr. 91 c.

Zatem dnia 31 
ogół wkładek . . .

przybyło więc 18,526 złr. 16 c,
marca 1868 był 

.......................... 3.991,230 złr. 84 c,

IP r a e g jlą d i p © I I f y c * n y .

D e p m e  telegraficzne.

P a r y ż  1 kwietnia, 
były środki militarne

W Tnluzie przedsiębrane 
albowiem i tam  obawianouyiY oiuuBi uiim aiut'; w*- ,  ̂ j  •

się niespokojności z powodu spmów j  ^  ^
chomej. La Patrie zaprzecza pogłosce o 
niu bar. B u d b e r g a  z Paryża.

F l o r e i i e y a  1 kwietnia. Izba  deputow anyc 
uchw aliła pierw szy artyku ł ustaw y o podatku  od 
miewa.
f ^ K z V tn  1 kw ietnia. Papież w uajlepszem  jest 
jsdrowiu; wczoraj w ieczór odbyw ał przejażdżkę 
bo Corso.
^ B r u k s e l i  a  1 kw ietnia. W Izbie deputow a
nych rząd na in terpelaoyę tyczącą się zajść w 
C h a r l e r o i  odpow iedział, że spokojność zupeł
nie przyw rócona, a  10 osób straciło w zam ieszkach 
życie.

Kurs papierów i pieniędzy.

_ I U r a k ó w  3 kwiet. 
Sreb. poi. st. za lOOzł- 

_  nowe obr. „

nomiczne krajowe przez C. H a l l e r a .
  Wykład jutrzejszy Dra R a pjo p o r t a „o listach

Juniusza" rozpocznie się o godzinie 5ćj po południu.
Temat ten tyczy s‘9 «puki najzaciętszych walk na  
rodu angielskiego o swobody konstytucyjne
azłym^HiekUi^ . , , _  —  „

  Aż strach bierze przea konsekwencyą Gazety I Listy zast. poi.bez k-
Narodowejl W kronice z 2goj b. m .  karci n a s  Banknofypol. ioorfr.
za niekonsekwencyą, *e n,e“Zn^ emy tee°  ornego eto- loOtoi.
sunku między kościołem a P ^ 8tJ en“ w Irlandyi co BaQ̂ .  pr. za ibO złr. 
w Austryi. że znajdujemy, 12 me “ °gą tam być te Srebro nowe austr.

r j *  . j f  t  K SJT
to „ M n *  p ro « * i“ ć “ 5 ; * * '

fcącUjąikądają ptaoą

W Izbie niższej R ady państw a tak i panuje po 
piecb, że mu m ateryalnie w spraw ozdaniach na- 
lążyć nie zdołam y. Nie uskarżalibyśm y się wcale 
na, niego, bo z dłagich i przeciągłych rozpraw  i 
mów frazesowych, częściej na oklaski g a le ry ija k  
naJrzeczyw i8tą korzyść obrachow anych, nie wi 
dzi\ny wielkiego reznltatn, a  czujemy nieraz wiel
ki jbiesm ak, zwłaszcza, gdy nas katechizm u uczyć 
zam yślają. Szkoda tylko, iż ów pośpiech powodo 
w&ny jest widocznie, raczej żądzą w yw ierania 
uścisku na koronę, w celu zdobycia na niej u- 
irpgnionej saokcyi dla ustaw  konfesyjnych, i o 
ileNmożna utrudnienia układów  z Rzymem, aniżeli 

lieszenia tak  zwanego dzieła organizaeyi 
monarchii. W braku zapisków stenograficznych, 
które także w ydołać mogą tylko z trudnością 
dowiadujem y się z dzienników o szybkiem  ukoń
czeniu rozpraw  nad projektem  adm inistracyjnym  
p. (Ji8kry. Poszłoby było ja k  z p łatka, gdyby 
zdaniem dzienników liberalnych, nie bróżdzili byli 
Polacy. T e „zepsute dzieci", (radzibyśm y raz do
wiedzieć się przez kogo?), a  oraz „niebezpieczne 
dzieći" (dla kogo? czy d la  korony?), ale zawsze 

dzieci" śm iały zażądać kanclerza ezy m inistra dla 
sprajw swoich, i oświadczyć, że dążności ich autono 
uiicżne nie znajdują zadowolenia w ustaw ach przez 
Radę państw a uchwalanych. Zdanie nasze o żą
daniu kanclerza w iadom e, o stronniczość w tym 
względzie pomówieni być nie możemy. P rzy jęli
byśmy kanclerza z w dzięcznością, domagać go 
się nie uważam y za stósowne. Powiedzieliśmy to w 
chwjili uchwały sejmowej, taić się z naszem prze
konaniem  i teraz nie widzimy potrzeby. Ałe cóż 
to jka śmiałość żądać kanclerza lub m inistra! 
ja^że  oburza dzienniki w iedeńskie, że Polacy nie 
gą jeszcze zadowoleni, skoro m ają koustytucyę nie- 
tjaiecką, ustawy zasadnicze niem ieckie, skoro im 
jeszcze nałożyć ustaw y niemieckie o szkołach, 
małżeństwie, w yznaniach, liberalne stronnictwo w 
swej szczodrobliwości zam ierza! Czegóż jeszcze 
chcieć m ogą owi Polacy, te „niesforne dzieci"? 
Zapraw dę zapom inają dzienniki, ale my nie mo
żemy, że wszystko co się w P rzed litaw ii dzieje, 
dzieje się tylko ad majorem elementi germanici 
gloriam i

Podaliśm y w a rty iu le  wstępnym  sankcyę, ja k ą  
. K atkow  ukazowi z 12go m arca w imieniu Ro

syi udzielił. Ze strony rosyjskiej nic już nie b ra
kuje; a k t niweczący trak taty  w iedeńskie gotów w 
zupełności; nie dziw, że dzienniki tu i owdzie s ta 
w iają domysły, ja k ie  względem niego zajm ą sta 
nowisko te państw a, które trak ta t zaw arły, a  pod
pisały go, jak  wiadomo, praw ie w szystkie. Czy 
prawdziwem jest zdanie dzienników berlińskich, 
że gdyby państw a w tej m ierze interweniować 
m iały zam iar, nie byłyby czekały ukazu, który 
jest dopełnieniem  poprzednich gwałtów, ale były
by dawno w dały się w tę sp raw ę ; czy też zasłu 
gają na uw agę puszczane od niejakiego czasu po
głoski o zam iarach i postępowaniu innych państw 
interesow anych— rozbierać tego nie myślimy. Na
leżeć to będzie niezawodnie od o k o hcznośc ija  
więcej niż kiedykolwiek twierdzić można, że po
lityka pójdzie w tym przedmiocie drogą czysto u- 
yfitarną. Tego dowodzi rozumowanie dzienników 
berlińskich, ale nie przesądza przyszłości. S tąd , 
że w nieczynności i obojętności doczekała się u- 
kazu nie idzie jeszcze, aby ukazu podnieść nie 
mogła, gdyby jej to było na rękę. Od tęgo w szy
stko zawisło, odkąd przyjęto dew izę: s iła  przeć 
prawem.

W dziennikach atoli francuskich  czytam y poda 
ną wiadomość o interpelacyi, ja k ą  delegacya pol
ska w W iedniu w ystosow ać z powoda ukazu za 
m ierzała. Mogli to uczynić tylko posłowie będący 
członkam i D elegacyi p rzed litaw sk ie j, bu iuterpe- 
lacya o stanow isku, jak ie  rząd austryak i wobec 
pogw ałcenia traktatów  zająć zam yśla , odnosiła 
się do polityki zewnętrznej, a zatem tylko w Dele 
gaeyi do spraw  wspólnych nastąpić mogła. Owóż 
w chw ili, k iedy D elegacya ostatnie swoje odby
w ała posiedzenie, to jest 24go m arca , gabinet 
w iedeński nie był jeszcze otrzym ał żadnego urzę 
dćwego o rzeczonym ukazie zaw iadom ien ia , : 
przeto K anclerz, jako  m inister spraw  zagrani 
cznycb, nie mógłby był innej dać na interpelaeyą

Ostatnie depesze telegraficzne „Czasn“.
- W ie d e ń  3 kw ietnia. N a wczorajszem  wieczór- 

nem posiedzenia Izby deputowanych zam knięte 
zostały ogółowe obrady nad ustaw ą religijną. Mi
nister oświecenia po krótkiej mowie, na jp rzy
chylniej przyjętej, zalecił wzięcie pod szczegółowe 
obrady przedłożonej ustawy, przekonany będąc, 
że w dobrej spraw ie występuje. r “ ■

W i e d e ń  3 kwietnia. Dziś w Izbie niższej 
zaniesiono interpelacyę do M inistra oświecenia: 
czy rząd poczynił jak ie  kroki, aby  rew indykow ać 
od Rosyi fundusze należące się Uniwersytowi 
k r a k o w s k i e m u .  M inister spraw iedliw ości przed
łożył projekt ustaw y w zględem  zaprow adzenia 
sądów p r z y s i ę g ł y c h  i utworzenia tychże 
sądów. Postępow anie w spraw aeh konkurso
wych (u p ad ło śc i) , uchwalonem zostało w trze- 
ciem czytaniu. N astępnie Izba przystąpiła do 
szczegółowych rozpraw  nad ustawą o w yznaniach.

F l o r e n c y a  2 kwietnia. Depesze z Rzymu 
donoszą, że Ojciec Sty ma się jak  najlepiej. De
pesze z Turynu mówią, że 2,000 robotników s tra 
ciło zatrudnienie w skutku ustaw y o podatku  do
chodowym. _ t

L o n d y n  3 kwietnia. Na posiedzeniu Izby 
uiższej wczoraj wieczór odroczone zostały  rozp ra
w y  nad Irlandyą.

Kursa. W i e d e ń 3 kw ietnia, godzina 2 po połud.
Metaliki 56 35. — Pożyczka narodowa 62*60. — 
Losy z roku 1860 82 10. — A kcye banku 7 0 2 .— 
Akcye kred. 182-80* —  Londyn 115-70 — Srebro 
113*15 — D ukat 5 o ł 8/io-

P a r y ż 2 kw ietnia wieczór. Renta 69*35.

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOB I  WYDAWCA

A n t o n i  ł iP o fo u k o w e te i -

stare

to na niekonsekwencyi nigdyby nie z »Pa 
tylko że nam tej niekonsekwencyi

i f f i y i  p . p s m . 4  i  W
gorsza, dawno już 2 p o w o d u  R o s y .  me z a rz u c i ły  lam
popełniamy ją  od dawna i dziwna, rze P > 
ż e  tak ściśle loioznemu oku i zamiłowanem 
fsekwencyi pismu jak Gazeta Narodowa, l
n o ś ć  ta dotąd uszła. Gdyby nie to , że Gazet \ 
kwestye, zdaje się, zasad w „kronice" traktuje, i s u-

z powodu ,n L- Oz. z całą wpł.
1 Listy banku hipot_

W ie ile ró  2 kwiet. 
2 Metaliki na w.
„ Pożyczka naród. 
„ Metaliki na m. k. 
„ Obi. ind. niż. Aus 
„ „ ozeskie.

żądają płacą
tt

108 106 „
113 110 Po
73 71 J

424 416
160 156
171 167 5
89j 871 5jj
114 P5 55 5 40 \
9 35 9 15 L'
9 55 9 30
71 69
75 73
67 65 j
207 202
181 176
85 83

6? 6C 63 50
63 72 63 65
57 6( 57 ŁO

t  85 5( -------
92 5( 91 50

r. 72 - 71 70
’0 7 i 70 25

Obi. ind. galioyjs. 
„ buków 

„ „ sisiedmg. 
ad. gal.

94 -

90 60 
98

„ „ 1854
,  „ 1860
„ „ 4884

Como-Rente. 
Kredytowe 
żegl. par. na D 
Ks. Esterhazy 
Księcia Salm.

„ Palfy 
ks. Klar? . 
hr. St. Genois 
miasta Budy 
ks. Windischg. 
hr. Waldstein. 
hr. Keglevich.1 15 35
Rudolfa

żądają piacą
   \Aka. bank. i p n s m
64 ’/& 64 25] Banku naród, austr.

adu kredytów.
, ugi par.na Dunaju 
ei półn. Ferdynan, 

rządowej fr.-Ą.
zachodniej o. El- 
Pardubickiej 
południowej 
Galicyjskiej 

_ Czerniow.
Oblig. pierwszenstw.

171 50 Kol. Ces. Elż. za
7 5 ------ — — lOOfl-k.m.
81 60 „ (sr. pr). 100 fi. w.
8Ł — (Emis. 186Z) n « -• 
19 5C Kol. Rząd. St. 500 & 

131 76 „ „ „Emisl8b7 „
93 — £ol. połud. SŁ 500 fr. 

131 -  „ Bony 6? 1875-1876. 
33 — i£oLp6ł.C.F. lOOfLk.m 
25 75  „ „ „ za 100 fi- w. a. 
27 50 „ W  sreb. &S n n n
24 25 Kol.Głog.zalOOflkm,
36 — Kol. zachód. Czes. za 
17 50 łOOfl.a.w. sr.100 fl.w. a. 
21 — Kol. połud-pół-niem: 
14 75 — 5j — za 100 fi. 
14 25 — — w srebrze

706 705
64 50 
67 50 
99 75

94 30 
70 — 
91 — 
98 25

172 50 
75 50 
83 10 
85 23
23 

132 —
93 50 

135 — 
33 50 
26 25 
28 50
24 75 
26 50 
18 50

. 23 - -

I 14 75

r88 70 
491 -  

1740

188 80 
4i2 -  

1745 
254 40.254 20 
140 — 139 75 
139 — 188 50 
172 50 172 30 
205 — ,204 7i  
178 50 178

100 —  

83 50 
81 25 

116 —

99 50 
83 — 
80 75 

115 50
114 60 114 
97 25l 97 -  

206 — 205 — 
90 35 89 75 
88 50; 83 — 

102 25 101 75 
75 25 74 75

84 601 84 —

78 50
86 —

78

Kol.Gal.K.L.300 fl.w.a 
w srebrze 5J za 100 

Kol.GaLK.L. Einis. II 
Kol. Lw. Cz.po 300 fi.
— (w sr. 55 zafl. 100.)

Emisya 1867.
. Grac-KOfl. za 150 fi. 
._(w sr.4U zafl. 100 

Kol. 1 . Sied. n. 200 a. w. 
„ półn. czes. po 300 fi. 

a. w. w sr. po 5; za 100„ 
Tow.Źegl. par. naDu:

  za fi. 100 m. k
Austr. Loyd fl.l00m.a 
Kol Czes. po 300 fi
— (w sr. 5 J zalOOfl.; 

Waluty.
Cesara, korony..

„ dukat na wagę 
„ — obrączk.

Złoto al marco 
Napoleondory . 
Fryderyki . . . 
Luidory (niemieckie) 
Suweryny angielskie 
Imperyały rosyjskie 
Srebro

Talary
kupoi
związ,kowe

płac ą

83 - |  92 — 
88 —; 87 50

Pruskie bilety kas.

77 -
82 —

73 —

76 50 
81 —

72 -
31 80, 81 40 

37 60 86 50

95 ~ 94 —
95 75 ------

91 25; 90 75

żądają płacą

 16 45
5 49j 5 49 
5 48; 5 48]
5 46 5 45
9 25' 9 25
9 67 | 9 62

9 38 9 63
11 67j 11 62 

8 50 9 45 
113 25 113 — 
113 25:113 -  

I 71 1 70

L h ś w  1 kwiet. 
Dukat holenderski .

„ cesarsai. . . 
Półimperyał rosyjski 
Bubel srebr. rosyjski
™ r PaP. . *Talar pruski. . . .  
Listy gal. b. kup w. a.

» m- k- 
Listy zast. banku hip. 
Obligi indem. b. kup 
5J Pożyczka naród. 
Akc. koL ga’ b. kup.

„ lw o w .-  czer. 
Akcye banku hip. gal.

5 48 
9 54 
1 79 
1 57 J 
1 70 

68 50 
72 — 
83 50 
64 35

W 'ara i. 1 kwiet. 
Listy zast. 1 ser. rnb.

2 se r. „ 
k u p o n  n

Listy Ukwtoa .
P oży czk a  r. 1865 „

Kole] warsz. wied. „
„ warsz. byd. „

wara*, teresp.

205 
178 25 
72 50

1 70

5 44 
9 45 
1 76 
1 56, 
1 69 

67 75 
71 15 
83 — 
64 10

204 — 
177 50

72 67 

61 31

124 50 
121 50 

65 
56 -

72 33 
1 10 

61 - 
1 34

123 75 
120  -  

64 — 
55 25

Pociągi osobowe na kolejach żelaznych
od lOgo Czerwca r. *•

T*l° rano; "L3.30 po 
z Krakowa do W iedniafr”rstatoy j Wrocławia o godi 

południa d<k£o„» 10.30 r no; 8.30 wieczór- 
6 raoo ( . . j j  rftLic* 
d o , 7.15 rano; 6.30 wieczór:

i  Wieanta do o godzinie 11.27 przed połu
Ł Granicy d " / ^ 7 p o « u d n i : i ,

o „ f c Z  do Krakowa 3.51 po południu;
s KTaft0' f a 6 V0 **no; 5**° wieczór;ikla do Krakowa 9 rano.
* wiaiiczk-i do Krakowa 5.40 wieczór.
* pytloiuiz do Krakowa 1 po południa.

F r z y e f e o d z ą :
dc. Krakowa z Wiednia 9.44 rano; 7.4to wioczór.—z BYt 

clawia o godzinie 9.45 rano =: z Wroctawu. 
Warszawy, Mysłowic i Szczakowy 5.21 wieczói 
ze h w jw a  3.61 popołudniu; 6.11 rano--- z Wit 
iicakt 6 .16  wieczó'. 

do rm nyśla  z Krakowa  4.43 po południu; 
do 1 .wytoa z Brakowa  8.29 rano; 8.36 wieczór 
do Wiednia z Krakowa  6.17 rano, ł.37 wieczór,

82 |8l -  I



S Z P R Y C O W A N IE
PP. GRIMAUŁTetG'.e APTEKABzyw PARYŻU

Ę0F0 Ostrzeżenie! ~ 9 f W ielkiej wagi 
sztuczny balsam mpturowy którego wyso
ka wartość nawet w Paryżu uznana, badany przez 
wiele znakomitości medycznych, który w wielu 
tysiącach w wypadków szczęśliwie wyleczył, mo
że być nabytym każdego czasu w prost u podpi
sanego listownie, pudełko po 4 zlr. El nadesła
niem gotówki, gdyż zaliczka pocztowa nie móże 
mieć miejsca. Na niezastarzałą rupturę jest jedno 
pudełko wystarczające. (74-3-8/T

J , J. Mit'. JEisenhut tv Hat i, 
przy St. Galen (Szwajcaria).

Synhilis-Geschlechts- und Bruch-Kranken
ertheilt miindlich und b r i e f l i c h  Rath, 
wie seit 33 Jahren taglich von 13—4 Uhr.

Spezialarzt:
Mtf W. (ioHmann, W i e n ,  

(436-5-12) Tuchlauben Nr. 18.

M aszyna pospieszna  
drukarska

18 — 24 cali w bardzo dobrym stanie, 
z wszelkim przyborem, jest do sprzeda
nia.— Bliższej wiadomości jakoteż warun
ków sprzedaży udziela na listy frankowane

Aleksander Lóvay w Przemyślu. 
________ (5S8. 3-3). T.________________

R u r k i  p r z e c i w as t mi e ,
aptekarza Mjevasseur.

Leczę rychło i niezawodnie najuporczywsze astmy 
Dostać można w Paryżu na ulicy de la Mon- 

naie 19, w Krakowie u Wgo Miczyńskiego, we 
Lwowie u Piotra Mikolasza (738-l-)T

Ogłoszenie.
Do obsadzenia posady S e k r e t a *  

rza przy Wydziale powiatowym w Bia
ły, z pensyą roczną 8 0 0  złr. w. a., roz
pisuje się Konkurs do końca Kwietnia r.b.

Ubiegający się kandydaci mają swoje 
podania do Wydziału powiatowego prze
słać i wykazać się z odbytej praktyki, 
z biegłością w języku polskim i niemiec
kim, tudzieł z przymiotu szybkiego i ła
two czytelnego pisania.

Z Wydziału powiatowego.
Biała 27go Marca 18 6 8. (644-a-3)T

Z akład  fabryk i kapeluszy  
słom k ow ych

B . F r i e d a  w W iedniu ,
Stadt, Adlergasse N. 1.

rozsyła za pobraniem należytości poczta, 
lub za opłaconem nadesłaniem 12, 16 lub 
30 złr. cały tuzin, a za 6, 8 lub 10 złr.

pół-tuzina (518-5-35}

Kapeluszy słomkowych
najnowszych i najwytworniejszych 

na wzór.
Ta rozsyłka na próbę ma wyłącznie na 

celu liczbę moich szanownych odbiorców 
powiększyć. Będzie mojem usiłowaniem 
każdego zamawiającego temi przesyłkami 
okazowemi spowodować, aby nadal został 

moim stałym odbiorcą.
g y P r z y  zamiejscowych zamówieniach 

na 6 lub 12 sztuk uprasza się o dokładne 
podanie, ile kapeluszy męzkich, damskich 
i dla chłopców iub dziewcząt potrzeba i 
w przybliżeniu miarę podać. Kapelusze sło
miane przyjmują się do przerobienia i na
brania. — Tylko opłacone przesyłki przyj
mują się. Za zapakowanie w pudełkach 
drewnianych przy całym tuzinie policzą 
się TC cent., przy pól tuzinie 50 cent.

Niniejszem mam zaszczyt donieść Szano
wnej Publiczności, że przy zbliżającej się 
porze szczepienia ospy, można jej na
być świeżej, krowiej u  mnie w Andry
chowie, tojest w miejscu teraźniejszego 
mego pobytu, lub w Krakowie w Aptece 
pod Barankiem W go Redyka.

A n derle ,
(579. 3-3)T lekarz powiatowy.
O statnia poczta Wadowice lub Kenty.

CZEKOLADA DESBRIERE
czyszcząca z magnezyą,

Przyjemnego smaku, (w niczem 
nie różni się się od Czekolady) i 
niezaw odnej sk u teczn o
ści dla spędzenia żółci i zepsutych 
humorów. W małych dozach zaży
wana, leczy zatw ardzenia. — 
W Paryżu przy ulicy Grand-Chan- 
tier, i we L w o w i e  w aptece Wgo 
Piotra Mikolasza — w K r a k o -  
w i e w aptece p. Brunona Miczyń- 
skiego. (645-1-8)

und viele andere Beschw erden machen unser niltzlichstes Haus- 
thier, das Pferd, cft fruhzeitig arbeitsuntauglich, wogegen das eon- 

centrirte, m ellorirte
Restitutions-Fluid fur Pferde

diesen Uebeln nicht nur zeitweise yorbeugt, sondern das Pferd selbst bei angestreng- 
ter Arbeit bis ins hóchste Alter ungeschw aeht, muthigr. ausdauernd
und bel vo ller  R ennkraft erhalt, wie dies durch riihmende Begutachtungen 
thierSrztlicher AutoritSten erwiesen ist. Orig.-Kisten von 12 Flaschen 6’ Thlr., haJ- 
be Orig.-Kisten von 6 Flaschen 3 Thlr excl. Emballage, e i n z e l n e  Flaschen 20

Sgr., empfohlen durch den
General-Debit: Handlung Eduard Gross in Breslau,

am Neumarkt Nro 4 2 . (499)

[ Z  R O Ś L I N Y  M A T I  K O J

Szprycowanie to przygotowuje się z li
ści drzewa rosnącego w Peru , zwanego 
Matiko. Stanowi ono środek niezawodny 
przeciw rzeżączkom i blenoragiom najupor- 
czywszym i zaniedbanym. Użycie jego 
nie pozostawia po sobie zwężenia kanału, 
ani nabrżmienia kiszek. — Pigułki zaś 
napełnione są essencyą z Matiko, połą
czoną z balsamem Kopajwy, a to w celu 
zdwojenia własności leczących tego ostat
niego i odjęcia mu woni nieprzyjemnej 
jak również zapobieżenia odbiciom i mdlo, 
ściom, których doświadczają osoby zaży
wające zwyczajne pigułki z balsamu ko
pajwy. D la tego to lekarze we wszystkich 
częściach świata przekładają je dziś nad 
wszelkie inne środki. Obiedwie preperacye 
użyte razem, działają bardzo energicznie, 
każda zaś użyta osobno, działa wolniej lecz 
niemniej skutecznie.

Dostać można w Krakowie w aptekach 
p. Brunona Miczyńskiego i w aptece p. 

\ Redyka-, we Lwowie w aptekach pp. Pio
tra Mikolasza, Berlinera i Rukera-, w Bro
dach w aptece p. Franzosa; w Poznaniu 
w aptekach p. Elsnera i Monkiewicza; — 
W W iedniu w Składach materyalów ap 
tecznych pp, Raabe i RSder, w Rzeszo
wie w aptece p. Szaittera. (729-9-i4)T

Ogłoszenie korzystne 
dla PP. Przedsiębiorców

Zegarów i Zegarków po cenach fabrycznych
u  Ludwika Armatysaw  Krakowie,

przy ulicy Grodzkiej. l“3~1;T Tylko 3 tal. w pr. kur.
kosztuje jeden cały oryginalny Los 

(nie Promesa) na

losowanie pieniężne,
przez rząd potwierdzone i poręczo
ne, którego ciągnienie rozpoczyna się 
w dniu 16 kw ietn ia  r. b..

na którem tylko wygrane wyciągnię
te będą, a to w kwocie:

C, k. uprzywilejowany

wszy
domowych i kuchennych
T uchlauben M. 15,
wane najlepsze

dego rodzaju, pod 

mocniczych, toż
dzenie kucheń — Garnek aro- 
cenach. — Cen- Papi a do

(173-7-8) rosołu.

J9U
CZAS z Soboty 4 Kwietnia 1868;

Potrzebny jest
do jednego ze Zakładów kąpielowych 

k r a j  o w y  ch,

Rządca.
Interesowani zgłosić się mogą, do

Pióra komisowego, K. Der-
powskiego w  Krakowie na

Kleparzu Nr. 81. (547-2- 3)

P ą i n n r i o l r  młody 30 lat liczący, ka- 
UZlUWlCK waler, praktycznym gospo
darstwem 11 lat zajmujący się i z tako- 
wem obznajomiony, w skutek lat nieuro
dzajnych i gradobicia przymuszony wła
sne porzucić gospodarstwo, życzyłby so- 
ńe objąć stosowną posadę przy znaczniej
szym jakióm gospodarstwie tu w Galicyi 
ub w Królestwie Pclskiem. Bliższe poro

zumienie się za listami frankowanemi 
pod adressą: N. O. poczta W ielo 
pole Skrzyńskie. (538-2-3)T

Płaszcze gumowe
m ęzkie i damskie,

otrzymał w komis i sprzedaje po ce
nach f a b r y c z n y c h

m a g a z y n

Henryka Schwarza
w  Krakowie,

przy ulicy Grodzkiej pod L. 88. 

W  tymże samym Magazynie

KP^zupełna wysprzedaż

Sznurówek,
niżej c e n  f a b r y c z n y c h .

(492-4)T ______________

HAGH et SCHMIDT w Erfurcie,
Handel Nasion, Ogrodnictwa

sztucznego i handlowego. 
Illustrowany Katalog franco za 30 ct., które 
w razie zamówienia odrachowane będą. 

______  (310-8-13)

Słabości piersiowe.

SYROP Z NADFOSFORONU
! PP.GRIMAULT ETC'! aptekarzy w PARYŻU

Postrzeżenia najznakomitszych lekarzy 
pozwalają uważać ten środek specyficzny 
jako najskuteczniejszy na suchoty, słabo
ści płuc i naczyń oddechowych. Jes t to 
wyborny środek na uporczywy kaszel, 
grypę, astmę i na słabości naczyń po
wietrznych płuc (bronchites). Uspakaja 
kaszel-, pod jego wpływem potnienie ustaje 
i chorzy szybko powracają do pożądane
go zdrowia. — Każdy flakonik opatrzony 
est podpisem: „Grimault et Cie.“

Dostać można w Krakowie w aptece p. Brunona 
Miczyńskiego i w aptece p. Redyka; we Lwo
wie w aptekach pp. Zygmunta Rukera , Berline
ra i  Piotra Mikolasza; w Poznania w aptekach 
p. Elsnera i p. Monkiewicza;] w Brodach w 
aptece p. Franzosa; w. Wiedniu w Składao ma- 
teryałów aptecznych pp. Raabe i Roder, i w ap 
tece p. Szaitera w Rzeszowie. (725-17-24)

Cena 
pudełka 

SO  c

PASTYLKI
UŁATWIAJĄCE TRAW IENIE
I z  MLECZANU S O D Y  I NIAG N EZY l l

RBURINduBUISSON
aptekarza, Laureata a ka d a mi i  cesarskiej 

medycznej w P a r y ż u .  
W yborny ten środek przepisywanym 

est przez najznakomitszych lekarzy Fran- 
cyi, przeciw rozstrojeniu funkcyi trawienia 
żołądka i kiszek, jak  np. w bólach żołąd
ka;, w zapaleniu kiszek, w trawieniach dłu
gich, trudnych lub bolesnych, w odbijaniach, 
w odęciach żołądka i kiszek, w womitach 
następujących po jedzeniu, w braku apety
tu, w opadaniu z ciała, w żółtaczce i w cho
robach wątroby i krzyża. (736-17-2S)T 

Znajdują się: w Krakowie w aptece p. 
Brunona Miczyńskiego i w aptece „poc 
Barankiem" pana Redyka — we Lwowie 
wa ptekach pp. Piotra Mikolasza; Berli
nera i Zygmunta Ruckera — w Brodach 
w aptece pana Franzosa — w Warszawie 
w Składzie materyałów aptecznych pana 
Mrozowskiego i p. Gallego — w Wilnie 
w aptece p. Chroicickiego — w Kijowie 
w aptece p. Neeze i Marcińczyka — w Po
znaniu w aptekach pp, Monkiewicza i E l
snera  w W iedniu w Składach materya
łów aptecznych pp. Raabe i Roder; w Rze
szowie w aptece p. Szaittera.

Główna wygrana

225.000 Harków.
Najnowsze wielkie losowanie 

premij,
urządzone’ i poręczone przez 

w olne m iasto Hamburg-.
17.800 wygran i wolnych losów w o- 

gólnej kwocie
2 milionów 317,700 Marków,
przychodzą w biegu ciągnienia i to 
w paru miesiącach do pewnego roz- 
strzygnienia. Pomiędzy temi znaj

dują się główne wygrane:
M ark. 2 2 5 .0 0 0 , 1 0 0 ,000 , 5 0  000 , 
3 0 .0 0 0 , 2 0  0 0 0 , 15 .000 , 12.000 .
1 0 .0 0 0 , 8 0 0 0 ,  6 .0 0 0 ,  5 .000,
4 .000 , 77 razy po 2 .000 , 106 ra

zy po 1 .000 . i f  d.
To wielkie losowanie kapitałów 

jest nadzwyczaj zajmująco urządzo
ne, i nastręcza uczestnikom najwię- 
kszą k o r z y ś ć  i najlepsze zaręczenie 

pod każdym względem.
«lni» K w ie tn ia  l g e g  na- 

step u J e  n a jb liż sz e  c ią g n ie n ie  
w y g ra n . (510-4-5) 

1 cały oryg. los rząd. kosztuje 3*50 zł. 
pół-loeu „ dto dto 1-75 „ 

Wszystkie polecenia, opatrzone od- 
powiednią kwotą w austryackich ban
knotach, wypełniamy natychmiast 
z największą pewnością; załączamy 
potrzebne plany i każde zapytanie 
wyjaśniamy bezpłatnie. p 0 uskute- 
cznionem’ciągnieniu otrzymuje każdy 
uczestniczący, bez żądania, urzędowy 
wykaz; małe wygrane przesyłają się 
punktualnie, większe zaś jak dotąd 
wypłacane będą za naszem pośred
nictwem Domów bankowych w całej 
Austryi. Uprasza zgłaszać się z peł- 
nem zaufaniem wprost do

Steindecleer e t Cotnp,
Bank- U. Wechselgeschaft in H am burg.

Cena 
pudełka 
KO c .Styryjskie

pastylki z ziół alpejskich
(CIASTO NA PIERSI)

przyrządzone ze świeżo wygniecionego so
ku najwięcej uzdrawiających ziół alpej
skich Styryi, które w krótkim czasie dla 
swego przyjemnego smaku jako t? i  wy
bornej skuteczności ogólnie ulubionemi się 
stały, służą przeciw kaszlowi, krótkiemu od
dechowi, chrypce, zaflegmieniu piersi, także 
wyborne na zwilżanie wzasychaniu kszta- 
ni, również łagodzi każde katarowe cier

pienie płci.
Główny skład rozsyłkowy: V. Grablo- 

vitz aptekarz zum Mohren w Grazu.
Składy w Krakowie u pp. H. Koya, 

Brunona Miczyńskiego aptekarza, Wiktora 
Redyka aptekarza. We Lwowie L. Ruckera 
aptekarza, w Białej Job. Knausa.

(76-9-10)T

STROP CHINY I ŻELAZA
PP. G rim a u lt S  C.

A p t e k a r z y  w P a r y ż u .

W kształcie płynu przeźroczystego i 
przyjemnego, lekarstwo to łączy w sobie 
ehinę, która jest środkiem tonicznym naj
wyższej potęgi, i żelazo, które jest krwi 
żywiołem i zasadą. N a jz n a k o m i t s i  l e k a r z e  
paryzcy przyjęli go dla leczenia bladacski 
i  późnego rozwoju ciałotworu u młodych 
panienek. ^  (734-9)

Pod jego wpływem ustają najniezno
śniejsze boleści, pochodzące z niedokrw i» 
upławów, ułatwia on wydzielanie się regu
larności miesięcznej; działa bardzo po
myślnie na dzieci skrofuliczne i  limfatycz- 
nego organizmu. Wznieca apetyt, ułatwia 
trawienie, jest najdzielniejszy środek na 
niedostatek krw i u osób wycieńczonych 
z powodu pracy, przychodzących do zdro
wia po długich i ciężkioh słabościach.

Dostać można w Krakowie w aptekach pp; 
Brunona Miczyńskiego i W. Redyka (dawniej 
śp. Wojciecha Molędzińskiego; we Lwowie w ap
tece Piotra Mikolasza, Rukera i Berlinera;w Bro
dach w aptece p. Fraznosa; w Poznaniu w ap
tekach Dra Mańkiewicza i Elsnera, w, Brodach 
w aptece p. Fransos; we Wieduiu w składach 
materyałów aptecznych: pp. Raabe i RSder.

Nowe wynalazki
1*. Berg manna.

Chemika w Paryżu, Bulevard Magenta,
p o le c a :

Mydło smołowe c0ant2mty 8kórylpo 40 
Wata na gościec po 40  i 80 cent.
Tinktura na porost wąsów,
środek na wzbudzenie gęstego porostu nawet u 
młodych ludzi, po 1 i 2 złr.

Bawełna na ból zębów, po 25 cent.
na wzmocnienie i kę

dzierzawienie włosów, po
40, 60 i 89 centów.

Apteka S toc lem ara  w Krakowie.

Tamże do nabycia:

Apteczki homeopatyczne *£ 3_dVo°
Jedynczy środek 20 cent.
Wiida Mnraca jedynie skuteczna przeciw 
W U u d  ittu l do u , wypadaniu włosów, po złr. 
1 cent. 60 i 75 cent. (395-6-8)T

Środek odrazu uśmierzający migrenę, ból 
głowy gwałtowny i newralgiją, zwany

: g u a r a n a
PP.GKMACLT etC’.‘ aptektrzywPARYŻU

Jest to l e k a r s t w o  n i e w i n n e ,  a wy
łącznie roślinne, pochodzi z Brazylii; stara
niem pp. Grimault et Cie do Francyi spro
wadzone Sprzedaje 8ię w pudełkach po 12 
pakiecików wraz z przepisem zażycia onych- 
że w języku polskim. (731-17-38)

Każdy pakiecik opatrzony jest podpi
s e m :  „Grimault et Cie.u

Dostać można w Krakowie w aptekąch 
p. Brunona Miczyńskiego i w aptece „pod 
B arankiem * p. Redyka  we Lwowie w ap
tekach pp. Zygmunta Rukera, Berlinera i  
Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece p. 
Franzosa: w Wiedniu w składach m ate
ryałów aptecznych pp. Raabe i Roder, 
w Rzeszowie w aptece p. Szaittera.

Rządzca Drukarni, Seweryn Dobrzański.


